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I A N  N O W A K
Rinedt.m  Krajowy Skład Płócien Korczyńskich)

d grahamie, ul. Fluryafiska I. H
Hotel pod M łą .

Skład biel lany damskiej ) męskiej, płócien 
wyrtyngów, oraz halki, pończochy, skarpe­
tki, kołnierzyki i kraw atki w wielkim wy­

borze. Ceny bardzo niskie.

PtbKi Episkopat i sejmowa 
reforma wyborcza.

1 .

Ukaeal sTę na szpaltach BCzasu" artykuł, 
który Jest z pewnością pierwszym w tym 
rodzaju, od kiedy „Czas" istnieje. Ten „Czas" 
przez lata wychowujący społeczeństwo w * »  
cuńku dla autorytetu I powagi, ten „Czas" z 
pietyzmem z&Wsze chylący Się przed powagą 
Kościoła i biskupów, ten „fczas" przekreśl* 
dłlć całą swoją przeszłość I wszystkie swo 
je tradycje i uderza wprost na Episkopat. Za­
miast się zapytać szczerze po synowsku, „Oaae“ 
występuje dzisiaj jako mentor Episkopatu, 
mentor który jednak pragnie zdemaskować 

* Episkopat wobec opinii, wynicować wszystkie 
jego raeye, które notabene asm Episkopa­
towi w ust* wkłada, ażeby potem powie­

je dsleć tym, co się za synów Kościoła mają: 
tych nie potrzebuj eoie słuchać.

Złą przysługę w yrządził „Czas" tym ar­
tykułem swej partyi. D tlś zadaniem jest i 
obowiązkiem wprost publicznym wystąp'* 

! przeciwko takiej taktyce ubliżającej godno­
ści i powadze Episkopatu i naruszającej ten 

I BLo-mieh Aeftfcamy, jwW «alęd«3 Episkopa­
tem a katolickiem społeczeństwem jest za-
dsierignięty.

Ns taką srgumentacyę mośe sobie po- 
■woll* .Gazeta Wieczorna" albo inae pismo, 
ale nie wolno tego pismu, które zawsze do­
tąd chroniło się pod powagę Kościcła.

A ieraz przesłuchajmy srgumentacyę „Cza­
su".

„Czas" rzekomo nlo może przypuścić, a 
żeby Episkopatem powodował przeciw re fjr  
mle wyborczej wzgląd na pow szebność wy­
borów; ale w rzeczy same] „Czas" się tak 
nad tym pu n k tem  rozwodzi, że w ltś niwie 
przypuszcza, iż to je s t powód, a raczej Epi­
skopatowi wprost go podsuwa.

Skądże „Czas" jest upoważniony do przy­
puszczenia, że właśnie przeciwko powsze­
chnym wyborom Jest Episkopat 9 Czy każdy, 
który jest prseciwny tej reformiB, musi być 
dlatego jej przeciwny, że chodzi o powsze­
chne głosowanie? Cóż w takim razie powie 
„Csas“ o stanowisku p, Steiczyka,’który wy­
chodzi z  interesu ludu, a który uważa wła­
śnie tę reformę wyborczą dla interesu ludu 
aa najszkodliw szą. Czy się godziło nie sna- 
Jąc racyi Episkopatu podsuwać opinii w ra­
żenie, że Episkopat stoi na jakiemś stano­
wisku wstecznem i rozszerzeniu prawa wy­
borczego ludu przeoiwnem. Czyż w komuni­
kacie ananym z  dzienników nie jest najwy­
raźniej podkreślonem, i* Episkopat nasz Jest 
aa rozszerzeniem prawa wyborczego ?

Nawiasem dodamy, że tu  popełnia „Czas 
wielką nleBzczerość w przemilczaniu dobrze 
mu znanych szczegółów, bo mówiąc, te  po­
wszechność zyborów była już w Sejmie u- 
Chwaloną kiedyindzlej, przemilcza, że stosu­
nek liczebny powszechnych w yhjrón do ku- 
ryalnych został dopiero w ostatni ~h czasaoh 
zupełnie zmieniony, tak, że większość po* 
słów wychodzi dziś według tej reformy z po­
wszechnych wyborów.

A potem wchodzi „Czas" na najnlewła- 
ściwszą drogę porównania, bo porównywa 
wybory powszechne do Rady państwa z wy­
borami krajowymi. Wybory powszechne ;są 
tylko środkiem do celu 1 jak  każdy środek 
mogą być dobre dla jednych, a  mniej wska­
zane dla innych. I dlatego właśnie wszystkie 
prawie kraje austryackie, żądające wyborów 
do parlamentu na podstawie powszechnego 
głosowania, do Sejmu wprowadzały reformę 
na podatawls innej, wychodzono bowiem z 
tego założenia, że w kraju życie indywldoal

n*, społeczne jest zbyt skomplikowanym or- 
gtnlzmem, który właśnie dlatego potrzebuje 
Hniejszego indywidualizowania, co „Czjb“ 

«a ,rsae aż dotąd i słusznie utrzymywał.
A teraz do meritum samej tej a gumen-

Ciekawe to widowisko dla obserwatora
izieć, jak  „Czas" dziś kroczy pod sztan- 

brem  powszechnego głosowania, Jak „Czas"
d,- ś uczy o potrzebie rozciągnięcia prawa 
wyborczego na wszystkich. Cj prawda, tro­
chę to spćżn oae, bo dzieje się to w chwili, 
*U:dy np. w takiej Fraacyi myślą o zmianie 
reformy wyborczej, opartej dotąd o powsze­
chne głosowanie. Jaka to szkoda, że bodaj 
powolnymi etapami do tych wyżyn, na któ­
ry h dzisiaj s sje, „Czas" się nie wznosił! 
Mogłoby przynajmniej oko oswoić się z tą  
ewolucją Ale my, którzy tak dobrze pamię­
tamy stanów sko „Cjasu" do kwestyi iudo- 
wł-J, wprost jesteśmy zdumieni tem „salto 
aiortsle". I dsruje nam „Czas", ale włtśui 
dlatego podejrzy wamy szczerość Jego argu- 
aeutacyi. Ten „Czas", który wczoraj tak 
vą  bronił przed każdem śmielszem porusze­
niem w stronę wolne ści ludowej, a dzisiaj 
tak h -Jriym jest szafarzem bez liesby i mia­
ry , ten „Czas" nam się przedstawia Jak jaki 
gracz giełdowy i to gracz, co gra z cudzego, 
ale nigdy jako ten, któremu o dobro ludu 
naprawdę chjdzi. I tett „Cjss" poważa s!ę 
te "aa meatorować Episkopat, poucza ich o 
wait ści i zn;cseaiu powszechnego głosowa-, 
aia Ćla ludul

Jakaźto argumentacya jest „Czasu* 9 B ,* 
pytamy, co to za zestawianie pomiędzy re ­
formą wyborc«ą dla kraju a porównywaniem 
I ber&lizmu z powszechuem głosowaniem w 
Austryf. Gdzie tu  jest „tertJum compara- 
tlonis*' 9

A te znowu dowody, czerpane ze wzrostu 
aućna chrześcijańskiego w W iedniu? „Czas" 
pisze: „Obecnie po zaprowadzeniu powsze­
chnego głosowania, jesteśmy świadkami w 
Austryi ogromnego wzrostu ducha religij­
nego ^katolickiego. Prawda, że ten wzrost 
zawdzięczać należy nie Radzie państwa i nie 
powszechnemu głosowaniu, lecz ocknięciu się 
społeczeństwa katolickiego, w szczególności 
w miaście Wiedniu, w którem  stronnictwo 
chrześcijańsko-społeczne przyszło do steru. 
Ale i to prawda, że głosowan’e powszechne 
i Rada psństręa, która z niego wyszła, temu 
silnemu odżyciu katolickiemu wcalo nie prze­
szkodziły, owszem raczej pomogły".

Przypomniał sobie teraz „Csas", który 
tyle razy wykazywał, iż praca chrześ :!ji.ńsko 
socyalnej partyi nie Idzie na korzyść Kościo 
ła, przypomniał sobie teraz „Czas", że Ko­
ściół zawdzięcza tej partyi wielki rozrost 
ducha religijnego. Dobrze i to. Ale przecież 
ten rozrost nic niema wspólnego z powsre- 
chnem głosowaniem, gdyż b y ł oa przedtem, 
nim ono nastąpiło.

A dopieroż ta argum entacja na rzecz po­
wszechnego głosowania, iż w Wiedniu odbył 
się Kongres eucharystyczny bez protestu ze 
strony parlamentu. Ależ taki kor-gr s olbył 
się w Hiszpanii bez takiego samego prote­
stu  w chwili najzaciętszej walki z Koś do 
łem- Powody tego tkwią nie w życzliwem u- 
8pos(>bionlu party] antykatolickich, ale we 
względach na ekonomiczne korzyści szero­
kich mas stolicy. Coby to socyalistom po­
wiedzieli kupcy i hotelarze, gdyby ci się od­
ważyli wystąpić przeciwko Kongresowi eu­
charystycznemu 9 Z teg.> samego powodu 
dziś Rzym masoński nie przeszk.dza piel­
grzymkom do Rzymu.

To wszystko nie są żadne argumenty 1 
na szczęście powszechne głosowanie nie p0_ 
trsebuje takiej ałabej argumentacyi. Wogóle 
sądzimy, że powszechne głosowanie w Au- 
slryi Jeszcze się nie da dotąd uiy* za żaden 
argument w sprawach religii. Bo do dziś 
spory narodowościowe wysunęły się na czo­
ło wszystkah kwestyj naw et kwestyj reli­
gijnych.

Aie nasi XX. Biskupi nie potrzebują men- 
torstw a „Czasu*. Znana jest mowa jednego 
z XX. Biskupów w czasie dyskusji nad po- 
wszechnem głosowaniem do parlamentu we 
Wiedniu. Wtedy to X. arcybiskup Teodoro- 
wici w swej mowie wyraźnie zaznaczył, ża 
Kościół w zasadzie nie lęka się powszechne­

go głosowania, które w Niemczech przynio­
sło takie świet >e rezultaty katolickiemu cen­
trum. Nasi zaś XX Biskupi chyba najbardz’ej 
byliby skorzy i są skorzy do rozszerzania 
praw politycznych dla naszego ludu, bu znv  
ią ten lud, bo znają Jego gorące przywiąia 
nie do Kościoła i wiary, bo wiedzą, że gdy­
by tylko ten lud mógł być sobą, stałby się 
także i w życiu polityczoem podwaliną Ko­
ścioła i Wiary w naszym kraju. Ale Jeżeli 
nasi XX Biskupi mają wątpliwość co do 
projektu reformy wyborczej, to z pewnością 
Jla innych względów.

Tu w tym wypadku bowiein reforma wy­
borcza jest tylko przywilejem w ręku pew­
nych czynników po!ityc«uyuh, które właśnie 
ale chcą dopuścić do głosu te sfery ludowe, 
które się z nimi ślapo nie zeolldaryzują, albo 
w przyszłości solidaryzować się nie zachcą.

Tyle o argumentacyi „Czasu" dotyczącej 
powszechnego głosowania.

Ale dlaczego pyt m y , „C*as“ przemilcza 
inne względy, która z pewnością musiały 
kierować Episkopatem. Jakże daleko szczer 
szą ed „Czasu" była „Neue Freie Presse", 
która się o lrazu domyśliła, że oddanie na­
szych miast i miasteczek w ręce żydów było 
z pewnością względem poważnym u XX Bi­
skupów, powstających za prawami pogwał- 
conemi ludności chrześcijańskiej przez sztu­
czne stworzenie większości żydowskiej i przez 
nie wzięcie w obronę mniejszości chrześci­
jańskiej. To chyba wzgląd bardzo poważny 
.i zasadniczy, a „Czas" o tem przemilcza, 
jakby nie istniał.

A samo sradykalizowanie k raju? Co in­
nego jest zdemokratyzowanie a co innego 
STalykallzowanie, Czy to się nie łączy z mo­
ralnością publiczną a tem samem z rełig'ą
i Kościołem?

Już samo wyniesienie partyi ukraińskiej 
po zamordowaniu ś. p. Potockiego, k tóra dziś 
z tego mordu właśnie owoce zbiera, samo 
oddanie tylko i wyłącznie w ręce tej jednej 
tylko partyi ruskiego ludu, danie Jej nadto 
przywileju separatyzmu kuryi narodowej, 
c«yż nie zagraża straszliwym radykalizmem 
aaszemu krajowi? „Czas" m i na to formuł­
kę g >tową. „Ta rzecz była dyskutowana na 
Prawicy". Dyskusya ski ńizona i d a „Czasu" 
widmo to więcej nie istnieje. Niestety dok­
trynerski argument nie potrafi zniszczyć 
następstw, wyrosłych z radyka^zmu, co wzniósł 
się na zdeptaniu zasady m ralnej.

A to tylko jeden z objawów. Chcs się 
„Czas" przekonać o innych, to niech patrzy, 
kto za jego projektem dziś stoi, kto prze­
mawia za nim na wiecach, kto agituje, a po­
zna komu na t e j  reformie zależy i kto z niej 
owoce chce zbierać.

Wszakże sema propaganda dla t e j  re­
formy jest -już w tej mierze znacząca. Ża­
den z agitatorów nie mówi o interesach 
kraju, a zato wyłącznie mówi o strachu i 
zgrożie. Palenia wiosek i krzyk wiecowy i 
ma to być argum ent z a  t y m  p r o j e k ­
t e m ?  Czy taka sama argumentacya nie jest 
już przyziapiem z góry, że tylko wywroto­
wy radykalizm z t e j  reformy będzie ko- 
izystał kosztem najdroższych interesów kra­
ju, moralności i Kościoła.

W takiej reformie wyborczej, w której 
założeniu nie przeważył wzgląd na dobro, 
moralne 1 d,uchowne społeczeństwa, w ta ­
kiej reformie, k tóra je st tylko kombin&cyą 
chwilowych rachub politycznych, musi tryum 
fować radykalizm.

I za co ma „Czas" Episkopat polski i 
duchowieństwo nasze Jeżeli sądzi, ie  za pa­
rę bardzo wątpliwych kandydatur z kleru, 
które ofiaruje, da się okupić milczeniem Ko­
ścioła i duchowieństwa I

Nie chodzi Episkopatowi o kilka bardzo 
wątpliwych mandatów (4 mandaty z ku­
fy! średniej własności, których wcale Jesz­
cze kler nie musi zdobyć), które „Czas" 0- 
fiaruje dla kleru.

Tam gdzie się radykalizmem niszczy spo- 
łecŁeńsiiWo, tam takie komorne dla paru 
mandatów duchownych nie je st zabezpiecze­
niem „interesów Kościoła i duchowieństwa" 
jak  „Czas" pi^e.

Wogole Episkopatowi nie może chodzić 
o kandydatury ale zależy mu i zale­
żeć musi na takiej strukturze reformy wy-

L v:czej, któraby zabezpieczała najdroższe 
. oały społeczeństwa.

Reforma miejskiej ordynacyi 
wyborczej.

Obecnie przystępujemy do omówienia pro 
jektu p. Dra Tadeusza Starzewskiego. Dla 
ścisłości należy wyjaśnić, że p. Dr Starze 
wski nie zgłosił w ł a s n e g o  projektu ordy­
nacji wyborczej, lecz raczej zażądał zebrania 
dat statystycznych celem zoryentowania się,
0 ile obowiązująca obecnie ordynacja miasta 
Wiednia z roku 1900 a zmodyfikowana w 
roku 1904, da się zastosować do stosunków 
krakowskich. Projekt Dra Starzewskiego jest 
zstem wierną kopię ordynacyi wyborczej 
wiedeńskhj i niewącpl.wie projektodawca, 
mając obecnłe do dyspozycyi potrzebne daty, 
skorzysta z nich, aby wypracować dopiero 
projokt własny, oparty na zasadach ordyna 
cyi wiedeńskiej, k tóra w całej swej rozoią 
głości, bez zmian, nie nadaje się fila Krako­
wa. Poaieważ Jednak ordynacja wiedeńska 
i.a wiera wiele bardzo trafnych postanowień
1 po uskutecznieniu koniecznych zmian, da 
się łatwo dostosować do warunków Krako­
wa, należy zapoznać się z zasadami tejże 
ordynacyi, jako niezmiernie interesującej 
i wprowadzające] pewne nowości wartościo 
we, nie uwzględnione w Innych projektach.

Zasadą omawiane] ordynacyi jest c e n  
s u s  p o d a t k o w y .

Ogół wyborców rozpada się na cztery 
koła wyborcze. Kobiety nie mąją praw wy­
borczych zupełnie.

Do I k o ł a  w y b o r c z e g o  należą na­
stępujący pełnoletni mężczyźni, poddani 
a istryaccy, mający w gminie zwyczajne miej 
sce samieszkan a:

1) Obywatele honorowi;
2) Proboszczowie i duch >wn' wyżsi wszyst­

kich w państwie uznanych wyznań chraeśii- 
jańskich oraz rabini izraelickiej gminy wy­
znaniowej ;

3 a) Urzędnicy Dworu, państwa kraju, 
tut. gminy, funduszów publiosnych i tu t Izby 
luadlowo-przemysłowej, tak  czynni jak pe i- 
syoow an i i kwleekowanl;

b) Oficerowie (audytorzy, lekarze wojsko 
w!) pengy L-aowani, względnie w stosunku 
poza służbą pozostający;

c) Urzędnicy wojskowi, czynm, pensyono 
wani i w stosunku poza służbą pozostający;

d) Dyrektorowie i profesorowie publi­
cznych, wyższych i średnich zakładów nauko­
wych, mający swą siedzibę w obrębie tut. 
^micy, atoli wszyscy wymienieni pod 3) od
a) do d) tylko o tyle, o ile opłacający poda­
tek pansyjny t. j. od VI. rangi w górę);

4) a) Opłacający w tutejszej gminie przy­
najmniej od roku:

tytułem podatku gruntowego consjmniej 
200 K — tytułem podatku gruntowego i do- 
mowo-ozynszowego z 5 procentowym, conaj- 
mulej 400 K — tytułem podatku powszechne 
zarobkowego co najmniej 100 K, wraz z do ­
d a t k a m i  g m i n n y m i  do tych podatków;

b) Opłschjący w gminie tut. od roku ty­
tułem podatku osobisto dochodowego (ew. 
z rentowym) co najmniej 200 K.

D o II. k o ł a  w y b o r c z e g o  n a l e ż ą :
1. Obywatele gm ny. Jestto zupełnie nowa 

instytucja, w Krakowie nie znana, a polega­
jąca na tem, że niektórzy mieszkańcy miasta, 
osiadli w mieście stal® od dłuższego czasu 
i związani silniej z miastem, składają ślubo­
wanie słar:ia na straży Interesów gminy 
oraz n a r o d o w e g o  c h a r a k t e r u  mi a s t a  
i zostają zaliczani w poczet „obywateli", m i 
Jąoych wyższe ęraw o przynależności do gmi­
ny. W Wiedniu i we wszystkich niemal mia­
stach niemiecki h ten nowy rodzaj „obywa­
teli" przyjął się już i stanowi on straż bro­
niącą miasto przed wynarodowieniem. Nie 
potrzeba chyba dowodzić, jak pożądaną by­
łaby taka in ?tytucya w Krakowie, Jak znacznie 
przyczyniłaby się do nchrohirniz miasta, przed 
roanącem z dniem każdym niebezpieczeństwem 
odebrania Krakowowi charakteru miasta 
czysto polskiego Insty tucja ta, mogłaby się 
stać zaczątkiem potężnej o r g a n i z a c j i  
n a r o d o w e j ,  skupiającej wszystkie stron­
nictwa polskie, do tej pory zwalczające się 
weajomaie — do wspólnej pracy w sprawach 
ogólno-nari dowych.

2) Duchowni niżsi prawnie uznanych wy­
znań chrześc jońskich (n. p. wikarzy, kata­
ch 3c).

3) Osoby wymienione w I kole pod 3) 
a—d (urzędnicy itd.), jeśli nie opłacają po­
datku pensyjnego (t. ]. od VII rangi w dół, 
choćby nleopodatkowani).

4 a) Doktorzy, promowani na jednym z 
aust -yackich uniwersytetów.

b) Notaryusse,
c) Patronowie i magistrowie chirurgii, 

aprobowani na jednym z austryackich uni­
wersytetów, lub zahłtdów naukowych.

d) Magistrowie farmacy'.
e) Technicy, inżynierowie górniczy, agro­

nomowie, leśnicy oraz weterynarze, którzy

złożyli egzamin państwowy lub dyplomowy 
I l i  Jednym z austrya kieb wyższych zakła­
d ó w  naukowych.

f) Technicy prywatni, urzędowo autory­
zowani, —•. a to wszyscy pod 4) a — f wy­
mienieni, o ile są przynależni do gminy tu ­
tejszej.

bj a) Kierownicy i nauczyciele stali (tym ­
czasowi ni ) istniejących w gminie publicc- 
nych szkół ludowych I wydziałowych, jak 
niemniej szkół prywatnych, posiadających 
prav'o publiczności

b) Dyrektorzy, profesorzy I rzeczywiści 
cau zyciele publicznych, śrelnich lub wyż­
szych zakładów naukowych, mających w 0 - 
brębie gminy swą siedzinę (suplenci nie).

fc) Opłacający w gminie tut. przynajmniej 
od roku tytułem : podatku gruntowego lub 
gruntowego z domowo czynszowym 5 pro­
cent swym, lub podatku powszeebno-zarob- 
ko  w ago conaj mniej 40 K wraz z dodatkami 
gminnymi, względnie tytułem podatku oso- 
blstc-dochcdowego przynajmniej 40 K, — 
wszystkie te osoby wymienione pod 1—6, o 
ile już nie są uprawnione z I koła wybor­
czego.

Do III k o ł a  w y b o r c z e g o  należą na­
stępujący mężczyźni pełnoletni, poddani au- 
stryaccy, a mają-.y w gminie t u t  zwyczajne 
miej ice zam ieszkania:

1 Słudzy dworu, państwa, kraju, gminy 
tut., funduszów publicznych, t u t  Izby han­
dlowej i przemysłowej, tak  czynni jak  pen- 
syoaowani, atoli mianowani definitywnie, zt 
dekretem (prowizoryczni nie).

2 Opłacający w gminie tu t  przynajmniej 
od roku tytułem podatku gruntowego, lub 
gruntowego 1 domowo-czynszowego wras 
z 5-procentowym, lab tytułem podatku po- 
wszechno-zarobkowego, co najmniej 8 K wraz 
z dodatkami gminnymi; względnie tytułem 
podatku osobisto - dochodowego ewentualnie 
z rentowym, co najmniej 20 K — wszyscy 
pod 1) i 2) wymienieni, o ile nie są już u- 
prawaieni z I lub 11 Koła wyborczego.

D o IV K o ł a  w y b o r c z e g o  należą:
1) Wszyscy uprawnieni z Kola I —III, o ile 

przynajmniej od l a t  t r z e c b ,  mąją w o oę- 
bie gminy tutejszej zwyczajne miejsce zamie 
szkada .

2) Wszyscy inni mężczyźni pełnoletni pod-, 
dani aus ryaccy, nie uprawniam z Koła I—III 
(opodatkowani 1 nleopodatkowani), ale ma­
jący o d  l a t  t r z e c h  w obrębie gminy tn- 
tejsze-j, zwyczajne miejsce zamieszkania.

Koło IV jest zatem powszechne, nie spe- 
cyalns, a obejmuje z pierwszych trzech Kół 
tyiko tych wyborców, którzy od t r z e o h  
l a t  w gminie mieszkają, nadto wszystkich 
nieuprawnionych w poprzednich trzech Ko­
lach, tj. zamieszkałych od t r z e c h  l a t  peł­
noletnich mężczyzn, płacących tytułem po­
datku gruntownego, domowego lub zarobko­
wego z dodatkami gminnymi niżej 8 K, łub 
tytułom podatku osjbisto-dochodowego niżej 
20 K, wreszcie nieopłaoających żadnyoh po­
datków.

Wspólną dla wszystkich Kół jest zasada, 
że jeśli wyborca opłaca kilka rodzaje podat­
ków, % których każdy uprawnia go do giosn 
w innem Kole wyborcze®, należy go zali­
czyć do najwyższego z ty eh Kół wyborczych. 
Prawo wyborcze współwłaścicieli realności, 
tj. przynależność do tego lub owego Koła 
wyborczego, oznacza s<ę w stosunku do Ich 
udziałów, zaś prawo wyborcze ezłonków- 
apółki handlowej w ten sposób, że opłacany 
przez spółkę podatek, dzieli się na tyle ró­
wnych części, ilu jest wspólników.

W Wiedniu każda z dzielnic miasta s ta ­
nowi osobny okręg wyborczy, 00 jest zupeł­
nie ni-turalne, Jeż-di się zważy, że jedna dziel­
nica i.czy tam  kilkadziesiąt, a nawet prze­
szło sto tysięcy mieszkańców.

W Krakowie podział na 21 okręgów we­
dle 21 dzielnic, byłby niemożliwy, i należa­
ło >y sat aymać podział na 5 okręgów, z pro­
jek tu  p. p jsła Federowiczs, względnie księ­
dza Dra Oaputy.

N*jbardzie] charakterystyczną cechą tegc 
projektu jest stworzenie, tak u nas p >żąda- 
nej instytucji »obywateli*, jako straży na­
rodowego charakteru miasta, oraz zaliszenie 
inteligencji do dwóch kół najwyżej opodat­
kowanych, bez, rozbijania tejże inteligenoyi 
między 3 względnie 4 koła.

Przez rozdzielanie inteiigenryi na drobne 
grupy w każdym z kół, utrudnia się w wy­
sokim stopniu jednolitą akcyę wyborczą 
i osłabia siły tej właśnie warstwy, kśóra ma­
jąc najwyższe kwalfikacye do pracy społe­
cznej, oddaje społeczeństwu bezinteresownie 
usługi z wielką dla onegoż korzyścią. Nie 
należy zapominać, że Inteligencja, ze wzglę­
du na zadania jakie ma spełniać, otrzymuje 
niezmiernie trudne i długie przygotowanie 
zawodowe, z którem mało który z zawodów 
przemysłowych u nas, równać się może, 
oraz, że to swoje zawodowe wykształcenie 
zuźjtkow nje następnie nietylko dla zajęć za­
wodowych, ale także w szeroko pojętej pra­
cy społecznej.

Zestawiając stosunek inteligenoyi do opo­
datkowanych, oraz stosunek chrześcijan do

Donhhomisowy i spedycyjny
■raz

Zakład przewozu mebli pod firmą: l.  Zawadzki Z ]. Halicz
w Krakowie ul. Bracka I. 5
Wykonuje wszelkie spedycye kolejowe, oclenie przysyłek 
przewozy mebli w mieście i na prowincyi patentowanym 
wozami, przyjmuje na przechowanie urządzenia domowo
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żydów, wedle projektu p. D rt Staj sewaklego, 
otrzym ujimy następujące cyfry:

W I kola ogół upraw alonych wynosi 1388, 
a to chrześcijan 842, ?aś i)diow 543, Do In- 
tellgcnoyl należy 331 v y t‘crców to jest 
326 chrześcijan l 8 (sic!) -jdów , sad śród 
opłacających podatki 1051 wyborców, jast 
516 chrześcijan i 535 ftydów.

W 1 k o l e  1081 v a t e n i  i n t e l i g e n c j a  
u i e n  i i  w y ł ą c z n i e  c h r z e ś c i j a ń s k a .

W lt knle * gul uprawnionych rrynosl 
5708, a to th-ześcij.-n 4186 i s l  żydów 1522. 
Do iateligeacyi należy 3466 wyborców, t.j. 
3046 chrześcijan i 420 żydów, zaś wśród 
opłacających podotki 2241 wyboriów, jeBt 
chrześcijan 1140, a żydów 1102.

I w tym 'cole zatem stosunek chrześci­
jan do żydów Jest hardej korzyśtiy  jedynie 
bziękł temu, 4e intellgencya jest w bardzo 
przeważnej swej części chrześcijańska.

W 10 kole dużba państwowa, gnrona 
itd. liczy 1314 wyborców, a mianowicie 1277 
chrześcijan i 37 żydów. Wyborców opłacają­
cych podatki jest 2421, a to 1345 chrześci­
jan i 1076 fc/dów. I tutaj jedynie dzięki 
przewadze chrześcijańskie] słałby urzędo­
wej, stosunek chrześcijan do żydów przed­
stawia się wcale pomyślnie, a mianowicie 
2622 chrześcijan i 1113 żydów. Ogół wybor­
ców wynosi w tym kole 3735.

Wreszcie w kole IV, na 28.169 uprawLio- 
nych do gł. sowania je st 21.294 chrześcijan 
I 6875 żydów.

Tak pneostew ia Blę w ogólnych zarysarh 
projekt p. Dra Starzewskiego, zastosowania 
postanowień ordynacyi wltd-ńskiol dla na­
szej reformy statu tu  miejskiego, ■’ "omysl 
ten je it  godzien dslezego rozwinięcia, ze 
względu n i  wykaz ui powyżej zalety, tern 
więcej, że kardynalną wadę tego projektu 
t. J. niedopuszczenie kobiet do praw wybor­
czych, da się bardzo łatwo uennąó.

Ktnbya r« formy wyborczej.
Komisya dla rejmowej reformy wyborczej 

załatwiła się szybko ze zmianami w statucie 
krajowym. Wczoraj uchwaliła komisy a spo­
sób wyboru członków Wydziału krłjowego 
Według § 12 statutu Jednego członk i Wy­
działu krajowego wybierają poJowfc ■ klaży 
wielkie, 1 z klasy średniej r^sfadłośći ziem 
sklej, jadnego członka wybierała posiewie 
z k la .j cenzusowej i z klasy powszechnej 
miast, oraz z Izb handlowych i rękodzielni­
czych, Jednego członka wybierają posłowie 
z ginln wł< jsklefa, zaliczają/y się do naiodu- 
wości polskiej, jednego członka ptstowie 
tejże klasy, saliciający ilę  do narodowości 
ruskiej. Dwóch członków Wybierają wszyscy 
posłowie, zaliczający się do narodowości pol­
skiej, łącinie z V n .nut wirylisUmi, jednego 
wszyscy posłowie, należący do narodowości 
ruaklij łącznie z takfmiż wirylistami.

W taki sam Sposób wybiera się i *»- 
stępców członków Wydziału krajowego. Jo- 
żeli w czasie, w którym Sejm nie jest ze 
brany, czioneK Wydziału krajowego umrze, 
zrerygnuje lub tei. dozna trwającej dłuższy 
cz>.< przesakody w prowadzeniu prac Wy­
działu, natcnczaa marazał-k powoła i»v l*go 
miejsce zastępcę, należącego do tej samej na­
rodowości. Jeżeli Sejm jest zebrany, naten 
cza. przedsiębierze się nowy wybór w miej­
sce członka względnie następcy członka Wy 
działu krajowego, którego stale brakuje.

(Par. 42). Wydział ki Jowy ma roastrza- 
sać I załatwiać prz^basane sobie c.ynności 
w obradach kolegialnyoh. Do ważności uchwał 
potrzi bi>ą jest o b e c n o ś ć  n a j m n i e j  c z te ­
r e c h  c z ł o n k ó w  W y d z i a ł u ,  k r a j i  we 
go. Uchwały zapadają b e z  w J g l ę d n ą  
w i ę k s z o ś c i ą  g ł o s ó w .  Marszałek krajo­
wy ina prawo głosu, a w razie równości 
głcBÓw ten wniosek staje się uchwalą, za 
którym  oświadczy się marszałek. Marszałek 
ma prawo i obowiązek pow sim m ać wyko­
nanie uchwały Wydz*ał*i krajowego, Jeżeli 
uważa Ją za przeciwny dobru ogólnemu lub 
iatniejącym ustawom i ma przedłożyć sprawę 
natychmiast do najwyższego rozstrzygnięcia 
w ręoe namiestnika.

Na tem ukończyła kom isja obrady nad 
statutem i zajęła się ordynacją wyborc-ą. 
Dy sk raj ę nad ordynneyą uznano za ściśle 
poufną. Uchwalono 5 paragrafów,

Wedle § 1 w klasie wielkiej posiadłe śd  
uprawnieni są do wyboru właściciele dóbr 
tabularnych, opłacający najmniej 200 K po­
datku gruntowego I domowego,

Wedle § 2 w klasie ś r e d n i e j  poslidło- 
ioi uprawnieni są do wyhoru właściciele 
gruntów, opłacający najmniej 100 K po 
datku gruntowego.

W rdle§3w  klasie cenzusowej miast upra­
wnieni aą do wyboru wżsyscy należący, Ucząc 
od płacących najwyższy podatek, do pierw­
szych */, opłacających gminie podatek realny, 
zarobkowy lub dochodowy, dale] uprawnieni 
są do wyboru duchowni, urzęrniey państwo­
wi, krajowi i gminni, osoby, któro ikoóc* ły 
uniwersytet lub Inny wj isay zakłnd nanko- 
wy, profesorowie, wreszcie obywstelo hono
row1, Ł .W j  4 p r s y s n a n o  b e z p o ś r e d n i e
p r a w o  w y b o r c z e  k o b i e t  om,  o ile wedle 
powyższych trzech paragrafy1- upraw błocę 
są do głosowania, g 5 mówi, k to  możo byś 
pełnomocnikiem w klar ach wielkiej i średniuł 
posiadłości ziemskiej-

Czarnogóra a Europa.
Komedya dem onstracji flotowej rozpo 

cząła się dopiero teraz na dobre. W c z o r a j  
b o w i e m  o g ł o s z o n e  b l o k a d ą  * y  
b r z e ż a  c z a r n o g ó r s k i e g o  i p o l n o  
c n e ]  c z ę ś c i  w y b r z e ż a  a l b a ń s k i e g o .

Odnośne zawiadomienie nadeszło wczoraj 
do ministerstwa wojna od komendLnta au- 
str/acko-węgierskiej eskadry, biorącej udział

w międzynarodowej dem onstracji flotowej 1 
zawiera ona kopię rozpoi ządzenla komen- 
du ita cnłej floty, k tóre brzmi w ten SpO- 
SÓb^

„Imienhm flety międaj narodowej, która 
reprezentuje mocaratwa enropnjskie, o g ł a ­
s z a m  z a r z ą d z e n i e  b l o k a d y  n a  w y ­
b r z e ż u  m i ę d z y  p o r t e m  A n t l r a i i ,  a 
u j ś c i e m  r r  j k i  D r  Iny.  R ozpocijra się 
ona o g. i  rano 10 kwietnia 1913 r. Bloka­
da rozciąga Bię od wybrzeża między 42*6’ a 
41 "451 szerokości północnej 1 obejmuje wss; - 
stkie porty, zatoki, wybrzeża i ujścia rzek 
znajdujące się w obrębie tych granic, oraz 
wszystkie w pobliżu tego wybrzeża połoiu- 
■Tjspy wobec wszystkich okrętów wszyst­
kich narodowości. Wszystkim okrętom, k tó ­
re w obrębie obszaru blokady się znajdują, 
przyznaj# się term in 4t- godzin dla opnzzcze- 
nia terenu objętego bloicadą, to znaczy do 
godz; 8 J  rano dn 12 kwietnia.

„Własnoręcznie dano na pokładzie okrę­
tu  woloouego „Klag l lw a rd  VII.* dn. 10 
kwietnia 1913 i. C e c i l  B u r n e y  wicead 
mirał i komenderują ’y floty miedzynarodo- 
wej*-

Formie stało się zadość — czekajmy jak 
się teraz wywiążą mocarstwa ze swego za­
dania, Ltóre zresztą nie będzie teraz tru- 
dnem, bo król M i k o ł a j  zdają się byóskłon­
nym u zrzeczenia się S k a d a r u ,  ma się 
rozumieć, za odpowiadałem wynagrodzeniem.

Teraz właśnie toesą się rokowania mię­
dzy mocarstwami, r  Jaki sposób to  wyna­
grodzenie ma być unormowane. ,Otóż w 
pierwszej linii otrzym a' ma Czarnogóra, to 
prawdziwe „enfant terrible" Europy, p s i T- 
c z k ę  b e z p r o c e n t o w ą  w kwocie 20 
milionów franków, gw arartc waną przez mo­
carstwa, n u tęnn le  zaś także jakieś odszko­
dowanie terytory&lae, Określenie tego od­
szkodowania terytoryalnego nie jest rzeczą 
łatwą, gdyż mogłoby nastąpić tytko kosztem 
tyc i części posiadłości turerklch, do li tórych 
rości ®obie pretensję Serbia. Cc się zaś ty ­
czy owych 20 milionów, to zachodzi znów 
sw-wtya, Jaka będzie Ich gwarancja,, bo rzą­
dy mocarstw, zostające pod kontrolą parla­
mentarną nie mogą bawić 3ię samowolnie w 
podobne tranaskey* finansowe.

Jak  i  R z y m u  donoszą, rząd włoski we­
spół z rządem rosyjskim, podjął się roli po­
średnika między mocarztwamt a Czarnogórą 
I on wraz z rządem rosyjskim ma ową po­
życzkę gwarantować. Wedle propozycji ga­
binetu włoskiego miałaby Czarnogóra, Jaku 
wynagrodzenie terytor/alne, otrzymać i-yzny 
kawałek kraju pomiędzy j e z i o r e m  Ska-  
d a r s k t e m  a prawym brzegiem rzeki B a­
j a n y .  Król Mikołaj, którem u poczyniono te­
go rodzaju propozycje, zastrzegł sobie, po­
dobno, czai do namysłu i nakazał wstrzy­
mać oblężenie S k a d a r u .  Chcąc jakoajwię- 
cel wytargować, pomysłowy ten krói domaga 
się, ved ls doniesień z Wiednia oprócz po­
wyższych ustępstw, tak ie  przyznania Bibie 
portu S a n  Q i o v a n n l  di  Me d u a ,  czemu 
jednak oparły się Austro-W ęgry w sposób 
najbardziej stanowczy.

To wysunięcie, skutkiem  zbiegu okolicz­
ności, na plaj. pierwszy Czarnogóry dotknęło 
u ra z o  nieprzyjemnie Seibię. 2  D el g r a d u  
drmoszą do <. „Sttdalay. Gorr.“, te  wtad< mość 
o tem, iż krói Mikołaj prowadzi rokowania 
o pieniężne odzzkodowsnle, wywołuje w Ser­
bii żywe niezadowolenie. Taki nyn lk  uważa­
ny jest ® i haniebny dla dynasty! czarnogór­
skiej. W kołach politycznych af rtoklch wska 
żują, że wiadomość ta  Jtst prawdopodobna, 
bo uderza, dlaczego król Mikołaj nie forsuje 
zdobycia S k a d a r u ,  mimo, że ma po temu 
środki. Za jedyne wyjście uważają tsm , aby 
Roeya jawule zażądała od Czarnogóry pod­
dania się woli mocarstw.

Celem nregnlowanlt nakłada are 
simy o moillwe najwoześnlejsze na­
desłanie prenumeraty. 

AdmlnisIrLoyu „Ołosn Harodn”.

1. BihjttskB, ImnMori, driżżw.
W ynajm ie 1 apr pierwsecrzędnycs fa­
bryk fortepiany, p im ira, harmonie i phnnole 
aa gotówkę lucj na spłaty u, wet dwudmarto 

^aieslęcsns bez zaiie^ki.

Preei s lewarem pknsktml 
Xnpn|eSe « ekuedollaft

KRONIKA.
EAi43iDABZTk ASTBONOrOOżńfT. WsoKd 

ik L  -  rotpooniia jctro o godzinie 4 ralnat KK; 
m b id  ptijpMlu o góażmiei 9 minut 16 dłncotf dni*
godzin 11 minął 81. ___

KALENDABZTK KOSCIHLNT. Jutro *  zobotę 
Iw. Jnllwm, pojntrrt w niedzielę śr. Jaetynn.

Epłtkopht polski a prajekl reformy wybor­
czej. Dzisiejsze poranne piana przyniosły wia­
domość, że J. K. arcybiskup T e o d o r o w i e  z, 
wynłal do marszałkar kraj. Lr. G o l n e h o w -  
k k l e g e  telepram, w , którym oiu.adea.no, że 
biskupi ptflsoy po ponownem porozumleuiu się 
uznali, iż  n l i  m o g ą  o o f n ą ó  s i ę  z r a z  
a a j ą t s g o  a l a o o w ^ k a  i u d z i a ł u  w ob­
r a d a c h  n a d  r e f o r m ą  w y b o r c z ą  b r a ć  
n i e  będą* .

ZaMągnąMimj w tej sprawie Informacji o 
kompetentnych czynników, skąi otrz/nsiiiaiy 
zupełne potwlerdzjn.j tej wiadouiożoL

Krakiw 11 kwietnia
Rocznica tiagloznej amlerol ś. p Andrzeja 

Polwckiego przypada Jutro. Obchodzie Ją będzie 
rodzina nabożeństwem żałobnem, a eale spole-

ezeietwo polskie połączy iię z niu w smutnem 
rozpamiętywania przrdwczesnego zgonu męża, 
który padł na stanowisku — z ręki zdradziec­
kiego mordercy.

Stratę, Jaką kraj przez to poniósł, ocenić 
możemy tem lepiej, im bardziej się wikłaj ą i 
mącą wewnętrzne sto 1,inkl naszego Urajn, im 
trudniej nam przychodzi bronić nuży eh naro­
dowych nożycy], zewcząd zagrożonych. Coraz 
bowiem ditkliwiej odćsuwamy potrzebę ludzi 
wielkiego hartu i ómiałej inicjatywy, któizyLy 
w pomnażaniu dobra pnblieinego swój jedyny 
cel widzieli.

Ale Potocki w grnbie, a Siczyński na wol­
ności — oto ponure drogi iwskazy uaszycL ob«i- 
•nych stosunków...

Zwrooamy uwagę czytelników na artytut 
wstępny w dzisiejszym numerze naszego pisma 
zamiesaeaony, w którym w spouób autentyczny 
wyjaśniono stamowizko S^iekopatu polskiego 
wobec projektn reformy wyborczej do eejmn 
galicyjskiego.

Fałsze. Jedno z totejizych brukowych pl- 
e „mek, które jest podobno orgznem p. Stapiń- 
skiego, przyul^sło caiy szereg rzuLomo sens t- 
cyjEjeh rewjlaoyj o stanowisku EpLkopatu poi- 
zkiogo wobti projektu reformy wyborczej.

Wszystkie te rzekome rewel&eye są zupełnie 
zmyślone I pozbawione wszelkie] podstawy.

Z Akadami! Umiejętności w Krakowie. Pa 
siedzenie JTHiiłfo filologicznego odbędzie się 
w poniedziałek 14 kwiat: tia o godz<nle 5 po­
południu.

Porządek dzienny: 1. Dr Zdzisl-tw Jachi- 
maoki: Tabnlatnri klasztoru św. Ducha w Kra 
~owie z r. 1&4S.

2. Dr Mieczysław Smolaryki; Wolter i 
Polsce.

Potem odbędzie efę posiedzenie śeiślejize. 
Pomyłki w ka!endarzu Wekntek ogólnego 

zajęcia rię politykr,, które ogarnęło nawet po 
aa memsKie sfery, w wydawanym przei niebieski 
urząd meturologlczny tegorocznym kalendarza 
zdarzyła się pomyłka, polegBjąsa na prze ita- 
wienin miesięcy, ubiegłegc z bieżącym. Włuści 
wh to ubiegły merzee miał być kwietniem, a 
tak mokro i chłodno rozpoefjty kwiecień miał 
byó marcem. Pomyłkę ' postrzeżono, ni suty, 
późno, wojna bałsrńsks zaprzątała nwagę 
wazyetkich dyrektorów i urzędników distono 
wego dopairtamentn, a także i śniegowej, wla 
trowę] i mrozowej sekeyl w niebie. Dopiero i 
cl witą, postanowienia „demonstracji flot*, po 
wrócono do swych zajęć, jako, że wojna prze­
stała byó interf Jąca.

Wobec wydania ja ł odpowiednich instrakeyj 
zmiany anty przeprowadzić się nie da, leez 
chcieliśmy uświadomić czytelLików o i r  ełej po­
myłce, wobec czego nie dziwne im będą ka- 
pry. /  pogody obecnego kwietnia, który rzeczy­
wiście Jest marcem.

Nadmienić należy, że mimo .postrzeżenia 
pomyłki, czytelników obowiązuje: noszenie cie­
płych palt, kalosrów, opłaty terminów i prote­
stów, a także odnowienie prennmoraty „na 
kwartał drugi".

Z teatru mlejaklego W sztuce „Caryca* 
Melohiora Lsnyysia i Ludwika Biro, którą teatr 
krrfcowakfi wystawia w sobolą 12 b. m. tytuło­
wą rolę carowej Katarzyny II, objęła p. Ściska. 
W główniejasjob rolach biorą udział w obsadzie: 
pp Jarszowska, Miłsazewska, Regerówna, So- 
wińtoka, TurbwfeaówiLj ; pp. Jed&owaM, M»rjr»A- 
ski, Nowacki, Noskowski, Siemaszko, Stanisław­
ski, Siymbmki.

2 eall konoeitewej. Towarzratwo Muzyczne 
w Krakowie urządza w piątek 25 bm. koncert 
orkiestry smyczkowej pod kierunkiem oyr. No 
wowiejeclego, na dochód wuk*cyjnyeh koloni]: 
rabczańskiej i koląlowej. Program HpowiAda 
następojąoe otwory, napisane na orkiestrę smy- 
cakowi.: B a c h a  -Fuga, M o z a r t a  D.Tertlmen- 
to, G r i e g a :  Dwie elegie i C z a j k o w s k i e  
go :  Serenadę (op. 48).

Wydzirt Tow. Muzyoznego pragnąc uprzy­
stępnić najsznruzyn warsrwom usłyenenie tego 
intereeuJącego programu, a przez liczną frek­
wencję wepomódr godny poparcia cel, ustano­
wił popularne c*ity: po 8 i 2 K (sali) i 1 K 
(galerya). Bilety do nabycia w księgarni S. A. 
KinyńanowBklego.

Monepol tytoniowy na usługach secyau ity 
cznej aghaeyl. Piszą do nas - Rozozulcjiieą Jest 
przyjB<ń, Jaką darzy zanąd monopolu tytonio­
wego zocyaiiatów w fabrykach zytonit. w Gali-, 
eyi. W niektóryeh fabrykach tak kierownictwo 
Jak i urzędnicy napotnie publicznie popierają 
socjalistów', w innych zaś robią to poetshu. — 
Zawszo to Jednak dzieje się z krzywdą orga- 
nizaeyj nlesocyalistyeuiyob, wobec których dy­
rekcje nie chcą o toiać prostej bezstronności. 
W Winnikach przy wyporach do kacy chorych 
w o. k. fobryoe tytoniu dyrekeya wbrew zasa­
dom Bprawiedllwości i p n j _i oitośol oraz wbrew 
opiail robotników, powołuje ze swej strony do 
zarządu ka i socjalistów, cŁ^ó ci mają Już w 
zarządzie połowę członków. Temsamem dyrok- 
oya sama oddaje zarząd kasy w ręce socjali­
stów

Podobnie ćzijje olą w K r a k o w i e ,  gdzie, 
dyrekcja powołuje do 1-osay choiyeh pnewódeę 
zocjadstów, który p n r  ryborroh zdobywa tyl­
ko 156 głosów, a pomija rob <toikób ehrzcóel- 
JrńsLich, którzy otrzynaalf do 305 głosów. Po­
nieważ zaś sooyaPśsJ p.zy wyboraoh t jsa rll po­
łowę mandatów do zarządu kasy ohoryeh, prze­
to dyrekcja powołując od siebie Jednego w- 
eyallsto, a 5 olesocyalistów, tem samom stwa­
rza w kaais oboryuh s o o y a ł i s t j c z n ą  wią 
kflaó-śćf bo 7 souyBlistdw na 5 niesocyalistów. 
Jest te dość eharaktefyatyozuj prsyozynek do 
l aoaunKÓw panujących w galioyjakiab o. k. fa­
brykach tytonia, w któ.yoh zatrudni n. są w ol­
brzymiej większości, robotnicy Katoliccy. Cioka- 
wjrtn dowodem popiorauła przez rząd socjali­
stów ],Mt 1 to, że np. w fuoryce tytonia w Kra 
kowie urrądząją wyki: .<ly prelegenci Uniwersy- 
totu ludowego, a na bramie o. k. fabryki spo­
kojnie wi ■■ atii ,6, zawiadamiające o zgroma­
dzeniach SuO] alia ryciny oh.

Socjaliści galicjjscy z skal: więc nowego 
aojuzanika i protektora w inatytncyL o. k. ra- 
rządu monopolu tytoniowego Może jednak po­
wołane czynniki zeehea w sprawę wejrzeć i

wskazał dyrekcjom  fabr 1~ tytoniu na ieh wła­
ściwe obowiązki.

Budowa budynków sanitarnych. Na poeic- 
dzer i  kom itetu budowy zakładów sanitarnych 
w dnia wczorajszym uchwalono przedłożyć sek­
c ji ekonomicznej i sekcyi sknrbowej, a n astę­
pnie Rai* s m. ostateczny kosztorys projekto­
wanych budynków do zatwierdzani

0 zapis iio śp. Ottonie Kowei 8klm. O segdtj
na posłodzenia połączonych S “kr; J rkarbowej i 
azkulnej Rady m iaita  pod przewodnictwem wi- 
eepTOZ. m. Dra Szarekiego uchwrlono przyjąć 
zapii po ś. p. Ottonie Kowarskim, powzięto de- 
oyzy w sprawitj budowy pomaiKa dla ś. p. Dr 
Jordana i uchwalono Tirement bodżetowe.

Następale sama Sakcya II Rady m. uchwa­
liła projekt ustawy, zaprowadzające! nowi. o- 
płatę gminną od psów, wraz r  przepisami wy- 
konarezym i.

Doroczno zebranie Tow. opieki szpitalnej 
dla dz'eni pod protektoratom  księcia biskupa 
Adama Sapiehy, oabędric się w sobotę 12 kwle 
tn ia 191 £ o godr. 5 popof w cali B anku gali* 
cyjskiego (Rynek 25, I. piętro). Na porsądku 
dziennym kilka wainycn apiaw i wybory Z a­
rządu na następne 3-iecie. Z arząi uprarza o 
licz* przybycie człoików.

Tow. Fllozoficzne w Krakowie zawiadamia, 
łe  LIII Zabranie naukowe odbędzie się we 
czwartek 17 b. n .  o g 'dz . 6 w Semin, filozof, 
(ul, św. Anny 12, na dole) s referatom p. W. 
Sikorskiego p. t. „ W y r a z  (zirye poglądu na 
świat)", po odczycie dyskusja.

W stęp po 50 b, dla asadsm ików po 20 h, 
dla członków Tow. Filozoficznego i Koła F;5oz, 
U. U. J. wstęp wolny.

XXVIII. Zwyczajne Wdne Zgromadzeń" „So- 
koła* w Krakowie odbędzie się w niedzielę 
dnia 27 k v ie tr ia  1913 r. o godz. 4 popołudniu 
w gmochn „Sokoia*. W rasie braku kompletu 
naatępne Walne Zgromadzenie odbędzie się na 
podstawie $ 14 sta tu tu  dnia 4 maja 19-13 c g. 
4 po iol

Artyatyozit makatki, w  oknach wystawo­
wych skiepn firm y: Zajączek i L atkosr, przy 
linii A — B, wynawiono w tych dniaeb artysty­
czne m akatki, wykonane z barwnych kawałków 
snknr, przyszywanych na płótnie wżerem po­
dobnych, zainicyoranyeb u n sr przez anyatkę- 
malurkę p Rycbte r-Janowską. Gaetowne te  i 
piękne m akatki wykonane przez Jedną z tu  
tejszyeh pań, sajm ąjącą się tym artystycznym 
przrmynłem domowym, wabią okc św ieljśclą 
barw i imoezną poiryatowośoią ich dobrania. 
Jako wyrób krajowy, a ta i *• względu na 
eatetyozne wykonanie, m akatki te w-ibudzlły 
zainteresowanie par naszych i warto, oy ’ j  u 
gowaty brzydzą tandetę niemleeLą w tej ćzh 
dżinie.

W „Polonii" Zw. kat. nar. młodzieży nni- 
w er^ teck ie j (ul. Sienna L 5) odbędzie się w 
sebutę 12 bm. o godz. 7 wieczorom odczyit p. 
Jani M atyasika pt. „Refcrma wyboreta". Wctęp 
dla członKów wolny, dla gości 20 h.

Dziwna porządki Mieszkańcy domu przy ni. 
Lnbibi ł. 5 ikarża się, iż odjet wiii zamknięcia 
przez l  zgistrat etudni k^-zm j, nie mają w ka­
mienicy zupełnie w.dy. Po wedę Irzeba chodzić 
do innych domów. S 'an  tak i trw a jn i  od kflku 
tygodni. Możeby o tem pomyślały miarodajne 
czyn pikjj

Sfingowane włamanie. Dnia 26 czerwca i n *  
IsaktOhrensteia wtaśslcie. zakładu ragar mistrzów- 
lkl«M  ; i k f  «L e .-# d lk le . 1. t e ,  A*aMaT pA lnfl, 
iż nieznani sprawcy włamali się do Jego sklepe 
I skradli n o  biżuter/I za 9009 E. Śledztwo 
przeprowadzono prtoa poiicyę wykryło, iż Ohren 
Btein sam sfingowaf włamań'**, aby od Ton. 
nbezpiyozeń nzysksś sumę. Jako odazkudowanle 
zk kradzież rzekomo pooełnioną W r. zerzłym 
odbyła się rozprawa, na której Ohrenstuina za 
Sądzono na dwa lata  ciężkiego więzienia. Za- 
sądauoy vnid.it zażalenie nioi iżności i dzisiaj 
zasiadł ponownie na t^nie oskarżonych. Rozpra 
wio przewodniczy i. . Olszewski, cnka.ii proK. 
Dr Schwarz, oakarżonego broni adwokat Dr 
Heski.

Wyrok zapadnie pojutrze.
O ieir. Staraniem Koła peJ uogioznego D c i* *  

U niw. Jag. odbędzie się 18 kwietnie br. < godzinie f 
popołudniu w auli uniwersyteckiej (Ooll. Not. .. p.) 
oaezyt pro! Ignacego Chrzanowe! Jego pt. „Stanisław 
Eon; izkf Jako pedagog*.

Bilety w cenie: pierezzorzędne po 2 K ualszc 
pc 1 K, wstęp 50 h, dla młodzi--/ szkolnej 30 h są 
woześnlej do nabyoit. w  księgarni Wł. S. A. Krzyża­
nowskiego (Rynek A—BJ, a w cziefi udozyta pny 
wąjfoiu do auli od godz. 4 popołudniu

Pogoda. Dnia 10 kwiethia term om etr do- 
8* ‘dł od -{- 0 7 do — 5*5 C. — barometi po 
wol* opadał.

Dnia 11 kwietnia o godzinie 7 rano 
barometru 780 5 mm, — termometru — 2 6 0, 
w ia tr: in 'hodni.

Stan pogody w Zakopanem. (Inforauoya 
Związku turystycz.). Onia 11 *wietuia Ciepłota 
najw  *r ik +  O-ż" Oe.z., najnii u  — 2-0* 0. 
Olśnieni* powietrza 080’T. — Kierunek wiatru 
pólnoono-naohodni Prognoza: pogoda zmienne, 
ihwilamf śnieg.

Kromka zamiejscowa.
„Wypchaj clę otąd Izraeiu". Nie iab*ą P»-

derewskiego 4ydsi warszawscy i koanekwentnie 
bojkotują Jego koncerty. Wislki piBnieta " d sk i 
popiei a bowiem tak aveim  wpływem *ak i swo- 
Jemi piemądzml bojko, ebonomiczny żydów w 
Królestwie, trwający Już t  mieaiąjy. 9 a  to 
przeoież zai ożył antysemicką „Gazetą poranną— 
Dwa grosze" ir Warszawie.

Z tego powoda Żar nowe pisma warszaw­
skie kbrykatarująo Paderewskiego, takf ojla- 
a-jją program Jego koncertu: 1) „Obawa Ru 
bln" — wspomrienie tlagijne prSea Al. 3wię 
tochowsklego; 2) „Wypcnaj »ią stąd Israolu", 
nowy marsa p-aea Audrseja Niemojowskiego; 
8) „Tan ic dyab ‘isiti*, muzyka przez „Dca gro- 
sze" ; 4) „Łzy bojkotowanej iydowakiej han­
dlarki aliezi )jr , wesoła mazurka praes połnLłot 
kramarzy; 5) „Pamiętaj żydr'j", symfonia hi 
Btor/jzna praai Bohdar _ Ohmielnieklego: 6) 
„Nie w l . nie wou, tylko wasze rubla", rońiane 
przez Prderewekie^o. Początek 6 miasięiy te­
mu; koniec Pan Bóg wie kiedy. Fortepian od 
f-srej anty żyd weklej firmy.

Program wcale dobry Sądzimy, że wielki 
pianista a za nim., całe *p<r(eeseńst*~o poMda 
najlepiej odegra ów nory marsz p. NfemoJow- 
skiogo. S/mfonię historyczną •amialniokiego, 
(mordującego masowo żydów) pozostawimy do 
odegrania — poiicyi rosyjskiej w Giiessie i II-  
ssyniewte, tej policji, Której pomocy Izrael wzy­
wa dziaisj — przecie Polarom.

Tylko tytuł romzesu Jest fałszywy Brzmieć 
on winien „rui w: s, ani was, auł waszyeh ru­
bli". Chodzi tylko o to. aby do obeousgi „eols" 
Królestwa dołączyła się się całą .Polską, a suk­
ces koncertu będzfe doskonały.

Z „Sokoła" szozakowsKiego- Piszą do nas 
z SzeraKow y: Walu. zgcomadz-jle „Snkołr" w 
Srezakuwe] odbyło c!ę 30 marca pod przewodn. 
prezesa p. Adama Bogdaniogo- „Sokół* euczc- 
kownki iicij 217 ezłonś.ów. Sprawozdanie skar- 
bn( i_ wyLazuje dochody w roKu 1912 w kwo­
cie 3682 K 71 \  wydatki 8014 K 23 h, po- 
tustałośó kaeową 1668 K 50 b, ulokowano w 
Kazio Raiffeieena. Na zebraniu Jedno głoś ule 
zanr'raowanc honorowym szumkien gniazda -aa ■> 
zaBtugi około k tożer i« i rozwoju „Sokoła" diu- 
goketningo prezesa p Adame Bogdaniogo, który 
wskutek przeniesienia do Krakowa z prezesury 
zresygnowri.

Przy wyborach-do zarządu weszli pp.: pre­
zes Zakrzewski Jap, I wiceprezes .Parys ,U wh - 
eepręzes Klnm, sekrotarz Pogoda, naczelniż 
Loos, skarbnik Grzybek, yoapodaiz Ga»nskeK 
wydgisiowi: Hattner, Sieknńst i. Folga, Marsza 
]ik Maciejowzei i Ssała. Nadmienić należy, Iż 
z in;ejatywą p. Psryft założono filialne gnia­
zdo -„Sok oka", w Długoszy nie, iioiąct 57 człon- 
ków samych w(cśo'an, którzy oohe-ozo odbywają 
ów. cTjnla gimnaBj. l biorą odział w obohodaok 
naro łwyct. Tegoż dńka wieczór prsy udzials 
76 członków odbyło się w „Sctolo" „Święcone*, 
na którem ustępujący prezei p. Bdgdaoi by 
celem lioznyoh gorących owasyj. fiu-usoas za- 
końor no ochoczymi tańcami.

O dczyt T S L .  w  Białej W  poniedziałek 14  
ż m. odb ędę się w Cm.ześeijańskiem Stow. 
ręKodiielników w Białej (pmy uL Sbeligera 
odc-.yl y. t. „Jak powstaje cukier 1“, który wy 
głosi inż. Stefan MaJeweni (z obrazami świetl­
nymi). Początek o goda. k 30 wieoznrem. W, 
wolny.

labiioa Kraszewskiego w BruekienlkaoL. 
Z okLzyl setnej rocznicy urodzin Krazm wikingu, 
obchodzonej niedawno tak urccz/ście praoisPol* 
skę, powstała w Druakieuifcaeb myśl musro- 
i anis W nuajscow; m kościele odDowPdniąj ta- 
blief pamiątkowej. Nir nsąyjtkim bowiem wia­
dome, że Krasrewiki w roku 1848 -inkał zdro­
wia i znalazł je w D.usk;unikach. W nznanlu 
„zdrowioaąjnej* tiły iredeł Draekieniokich JLii- 
szewsii wsnólnie i  ówczesnym doktorąm zdro­
jowym Wolfgangom wydali sskie lit**racKo-Ie- 
karskl pt „Drusnieaiki*, (Wiino, drukieii. Za- 
wadtkisgo).

Polskie i.auczyclelstwc w Królestwie VIV-
dług wydarej ostatnie Btatystykl 4>rz« > stow. 
naucłyeleistwa polskiego w Warszawie w, 88; 
polskich ss toiash w Królestwie Jeit ogółem 
1 5 7 0  nauuyeieli, przeciętnie więc na Jedni 
szkołę przypada 18 aauuzyoidli. Z pomienioncj 
liczby Jest 1281- nauczycieli Polaków, tj 78 41 
pro., innych narodowości 889 (21'59 pro).

Co do kwtdirik icyj naukowych, 586 osób ma 
Tjkm.tricenie pniwerajteck.'# (47 81 pro.), 687 
rykeztałoenie gromie /47 6? nro), bO A tlesytp
W liw ry. tflfc JttnaCSyijfSll ludow>«b, «4, WjnOSl

14 71 pro.
auczyciell Polaków w Wars: a w) o pra­

cuje 614 (49 88 pro.) na piowincyi 917 otóh 
(50 12 pro.)

Bandyci w Bronowlcach Osegdaj w nocy, 
banda zorganizowanych włamywaczy dopufcila 
s'ę sroreąu bmiałycłr włanań i kradzież] w Bri>- 
nowhsaph Małych, i tak,: wlampwacM dastalf ne 
do domu p. Emilii Pokrzywn‘ckiej, wdowy po 
radcy sądowym i skradli z zamkniętnj i afr 
500 F  gotówką or i pudełko biia.arj 
sność p. .Tejde. Baudyd ruszyli następni# do 
gospodarskiego obejścia Kaspra Sarnia Klask, 
elektr—znój latarki, którą proyświeealf sobie 
tsudycł, zbudził Jędnak włafclciela zagrody. 
Gospodarz wyased* przed dom. a widząc nie­
znanych sobie ludzi, kręcących tlą po pclwórzu, 
spytał:

— Co tu robicie 1
— Szukamy noeU gu — bramłała odpowludfi,
— Chodźcie to fi wam dam.
— Chodź tu iatn t& my cl go dam y!
Goepcdtr? widząo grofną postawę złodziei,

ući * - do "mu. Bandyci ruszyli i aatępnfe do 
- uma Ł * Musiała, gdzie nie znaleźli Jednar 
nio *la siebie geduzgo.

Wczoraj udał się 1o Bronowie na śtadztwb 
inspektor p. Karo- Polfoj-a >eai Już na aroplo 
spra rsów.

Ploo żebrakiem Na viurę „Korjera Zagłę­
bia* z dn. 4 b. m. podajemy, oo następuje^
* W Strzemiesrycocl pierwszą stący' kolei'w. W. 
zagranicą, w sali buteta kk II zoajdajt efę 
czartj padu, który pó priybfcit pociągu ob- 
obodzl kolejno wezyc.Liot pasażerów i , prosi 
o dat* 1: on łaska". Niedomyślni ttusają psu 
t tr^k' Jedzenia, ule to go nie zadowi zda, do­
piero gdy ktoś dla pokotu rsnol monetę, datki 
posypują się obficie. Wówczas pndel zbiera r*i- 
d*i ul z radozefą i oduoa. w pyzku iwoje] 
ch*“bodawozynj Nsieży nadmienić, że „ezworo- 
’iożny żebrak* dozkonalr ndajr nhromigo na 
tylne łapy.

„81 nuu 5 *«srp!“

Z «  z n r l t t a .
Paryż — murzyftokta mlaotem Fneń drte* 

uięeln laty w P ar.ż t było ealodwlr kiJka^a 
murzyn 4*, któ-yob nlioznio] w swej gwarzo 
prs .wali „Bamboala* ; dziś z gożoinncśei Tran- 
cyi rorsyata w Faryau bllako tnrdzieśai tyzię- 
s7 »c*‘ rajoii". C/am „eiprezsboyr", oćżwierni, 
groomowii itd„ mnożą f  ę w F w y n  i dnia ną 
ńsień, a liczba ieh wciąż rośnie

Z  dziedziny wojskowości.
Samoloty I balony w nlemleoklej marynarce. 

Do parlamentu niemieckiego zossalo wniesione

A . S oboSew sk i ii S
poleca 3najc ie  swojo) dosroel:

Podgórze, Telefon Nr 4020.
« A

Warszawskie Karmelki
K 3  :: twardo, miękkie 1 sadplowaBę

w l O O r ó i n y o ł .  g a t n n k a o L  I F u e k o e l o  
- Sprzedaż we wwy«*klet p iu  r*ai b*aodi i« i
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łwlii ‘ przedłożenie, żądąjąee dodatkowych kre­
dytów w kwoele 3 milionów martk na zamota- 
t j  i balony przeznaczone do służby wyl-cmie 
w marynarce niemieckiej.

Wedle tego przedłożenia marynarsa nie­
miecka będzie rozporządzała 8 czynnymi balo­
nami eterowymi, a 2 bą.UU posiadała w rozer­
wie. Balony te bąuą miały dwie sfcaeye m d  
brzegiem morskim. Samoloty zzb z liczbie 50, 
będę miały Jedną staeyę główrą i 6 stteyj po- 
booznyeb.

Personel oddziałów lotniczych 1 bionow; cb 
msrynarkl będzie wynosił 1488 oficerów, aodo 
fierrów I szeregowców.

Ze świata katolickiego.
fiCTODi Ojca ŚW. Wedłng ostatnich We 

graficznych wiadomości z Bzyma, Ojciec fw 
spę-ził spokojnie noc nbiegfą. Po ?Bt*tnieJ wl- 
zyTle lokarrj Drów: March «f ava i Awici, stwier­
dzono ogólny stan poprawy, gorąt>*l** ndtąpUa. 
Biuletyny dz'enników nymskleh donoszą, ła 
wbrew, niektórym doniesieniom, od łr dy r »no 
nie byio ładnych objawów goracrkowych. Itan 
zdrowia Ojca ów. Jest zupełnie zadowalający, 
lecz Ojciec św-, Jak zwykle proy influency mnsi 
się osanowaó.

Choroba OJifc św. Jest recydywą Infueary 
oskrzeli i dróg oddechowych wraz z lekkim 
kaszlem i lekkiem wydzielaniem eię śluzo. — 
9orączka nigdy nie dosięgła 38°. Serce I nerki 
funkcjonują bardio dotrze. Jeśli więc nie zajdą 
komplikacye, Ojciec św. za kilka dni będzie 
zupełnie zd.ów.

Wlidnmośol kośoKrise
hi iGŻeńatwo akademickie, pierwsze w pół­

roczu ictniem odbędzie się r  niedsielę 13 bm. 
w kościele św. Anny. o godz. 910. X. M nirik  
Br Caputa wygłosi konferencję na temat wWia- 
ra a postę?“. W czai lis Mszy ów będoie śpie­
wać p. Ciechanowska, a p. Oapówna grać na 
Bkrzypearh.

■ cfernlD flla .
W szpitalu miejskim w Maribo, n: wyspie

duńeklij Lzalard, zakońozył tycie dnia 1 b. m 
ju i tołnierr na polu chwaty, skromny praoo 
wnik na niwie Pańskiej, opiekun wychodźców 
naszych w Danii, X. J ó z e f  K n a p e n .

Bp. X  Jómf Kzapen urodzi! się w r. 1867 
w Nederweed w dyeeezyi LlmburskicJ t Hc- 
landyi. Ukończywszy studya gJmr-izy J r  e, w ą t­
pił do Zgromadzenia Tow, N. Maryl Panny 
(compagnie de Marie). Po złotoniu ślubów _a 
konnych, wyeyrąją go prcuotenl do D .nii na 
■ni«j -  c-lem nawracania proteztznckirh duń 
czynów. Tutaj spotyka zią eręsto z murym1 
wyohodńcami z W. Ks. Poznańskiego, Króle­
stwa Polskiego 1 Galicyi. Opuszczonym, nie 
znającymi Języka, ni pra\ i duńskich, nikt się 
nie ząjmujs. Grrąoa au—z Jego kapłańska pra­
gnęła temu złemu zaradzić. Prosi więc pruto- 
toiyeh o zwolnienie z obowiązków dotyohora- 
sowyeh, przybyi a w Poznańskie i w domu 
więekowiokim p. Z. Brezowt] prryswoił s-.ble 
Jrz . polali i wrócił do Danii, a p rze lan i 
zakonni bisk.-p dla Danii Msgr van Eieh, po­
wierzyli mu di zzpasterztwo Polaków-wyohodś 
cdw.

arcydzieła aztuki, kosctowalo z górą d ..a lata 
pracy, przyrzem współpracowali najwięksi ar­
tyści i retyaerzy włoscy. Koszty, j kie film ten 
za robą pociągnął, są tak wysokie, te  tylko 
w największych stolicach Europy i Ameryki 
meta byó na razie pokazywanym. Motna tłu­
cznie twkrdild, te f im ten Jest n*Jwiększym 
arcydziełea ? tuki klnematografiozneJM.

„Reiehspoat" x dnia 21 mana br. pisze, . te  
k&tda scena Jest przewspanirła. Wszystkie stra­
szne męki i udręczenia, opisywane przez Da i- 
tegp w Jego wę-lrówoe po piekle, są przedsta­
wione z okropną i  nerwy w a‘nękającą realtety* 
kr i w swej nagli] piękności są nie do ?-*• 
ścigmęola. F.erwsze przedstawienie tego film i 
w Wiedniu zostało przyjęte przes publiczność 
z najwyts~ym aplauzem".

“Z it“ z dnia 20 marca br. pizze:
„N'gdy nie spoczywający przemysł flmowy 

td:l*ł opanować obecnie Jedno k największych 
dzieł poezyi: „Boską Komedyą" Dantego. W li 
cznyoh scenach przesuwają s?ę p «ei narnemi 
oesyma najbardziej Jaskrawe przejścia D*n «gc 
1 Jego przewodnia (WirgiU go) « len wędiówkf 
co piekle. Sceny poszczególne odznaezafą się 
silną realistyką, lecz widż ciągle mnsi dziwić 
się temu olbrzymiemu s-enlczo* lqu aparatowi, 
przy pomocy którego faoryka filmu 'zdołała 
stworzyć poszczególne obrazy. N<‘ przedstawię 
nłn wczorajszem (dn. 19 marca) w Kino-Blite 
byli obecni międ-ry . inifymi: namiestnik baron 
BlenertL, ozłvnkowia m>b* ady włoskiej, posel­
stwa bułgarskiego, serbskiego i ohtńaklego oraz 
liczni reprezentanci świata teatralnego I art:r 
stycznego".

Powsieohiif iy*l«ńj lulweraFleolle.
W auli L sak Uy realną] przy ul. Studenckie], godz. 

( z leezort. n w stęp 10 h.
Dnu. 11, 14, 15, 16, 17 kwietnia P ro t P r  Stani 

staw Za tłu .j: u  „Dr adacb" Mio* iewicta. (8 jn j i .
Dl ł l i ,  21, 22, 2 2 4  2E 28 kwietnia P ro t Dr 

Jócet I lach: „Od Przybyszewskiego do Żeromskiego" 
7 gods). .. .

9m» S9, tu  nwietnla Prof. Dr Antoni Mikulski 
„O Tadeusza Czackim". (2 godz.).

1 jp e r t ia r  tea tra  m lejrtiego wKiłfrowie
Piątek. „Taniec CrynowaJków". Oeny ro ru la rn -
Sobrta. r Cai i -  , sztuka w b aktach, napisali 

Melahlor Lengyel i Li-dwlk Biro. (Występ Ireny Boi 
sklej).

Niedziela popoł. .Kościuszko pod FanL* wicami"
obraz historyrzn> w 6 odłonaoh z i t y 'L naplsr*
A W. Lasotń Na dochód Tow, Srkoly Lud. Im. Tad.
Koioiusckl. tżeny z^yoza.ne.

c. „Caryca" (Wys-ęp Ireny Sol-Niedzlrla wleorór.

Poniedziałek. „Caryca". — (Występ Ireny Sol- 
zkiejK

■ - -raz „Caryca". (Występ Ireay Solskiej), 
jroda. „Jud *i z J"“ lt M t*.
Czwartek. „Oarjoa". (Występ irsny Solskiej). 
Piątek. „CŁTy^**. (Występ Ireny i ols ki ej).

Teatr ewletmy „Uoleoha" Starowiślna 16,
Od wtorku 8 do poniedziałku włącznie 14 b. m. 

codziennie
OUO VADIS

Henryka Sienkiewicza. W sześciu oręśoiaoh. Dobom, 
wy artjarj orny sekstet z najwTbltmejszyob sił 
kowskiL— liustraoys przedstawień wy] .kami z opery 
„Qnc Vadl»* 1 Orato.yiun nQuo Vadis- dyr. Nc/wo- 
• ejekisgo. Tylko pooikie ipeoyalne nr/lBy

Oodziennii. trzy oddzlę^e przrd il wlonlr o 4 
wpół do 7 i o 9. f,redzl.'la tery oddEielne przeeste- 
wienia: o “ wpół do 5, wpół do 7 i u 9.

Nauto:. 1} Ostatni* walki .-od Adryanopolem. 2 
Najauw, i k i  g i ą d  Tygodniowy.

Prasa wiedeńska o „Boskiej 
Komedyi" Dantego.

Arcydzieło literatury włoskiej zostało po 
<wu latach snozelnej 1 nader trudne] pr acy 
przetworzone na film, wy atawlany wspótezefin - 
w największych kinematografach Londynu, N. 
Jorku, Paryła, Berłu: a i Wiednia. Głosy prasy 
o tern filmie brzmią tak nooblennie, te  nalety 
zarejestrować przyi ajmnlej te, które ną razie 
mamy pod reką.

P n  a wiedeńska, mająca oiągle sposobność 
oglądać najnoware 1 pierwszorzędne dzieła 
■stuki klnematur -licznej, wystsresy przypomnieć 
thośby ostatnio w/dane „Qao vadis* ? — uni- 
sono uznała „Boską K me iyę" za nrjnowsze 
sreydsiefp kinematograficzne.

Oto nilkr wyjątków-*z dzienników wiedeń­
skich :

„Fremdenblatt* z d. 20 marca br. pisze:
„Dla wszystkich interssojąeyeh się kinom 

będsis rzi esą niezwykłą zobaczyć „Boską Ko- 
medyę" Dantego na oorasie. Staorzai.ie tego

Ze sportu.
Walne zgromadzenie K S „C covw" od 

będzie się 26 bm. o gods, 5 popoł. ’ lokąlo 
klubu.

Z powiedziane na najbl.tssą ■■ lodzielą zawo 
dy „Oracovii“ z „Mittweider Ballspiel C ubem‘ 
zapowiadają się dobr «>. BJety po cenach do­
tychczasowych Jut są dn nsL ^cia.

Krakowski <»ub Cyklistów I Motorzystów 
urządza w niedzielę d. 11 kv!«tali wyciectkę 
inauguracyjną do WisliezkL Zbiórkr przy ul. 
Loretańskiej 1. 6 o godzinie wpół do Trogiej 
popołudnia, skąd wyj»d o gadzinie 2 glej. l o 
wrót o godzinie wpół do siódmej wieczorem. 
Prze*! odjazdem odbędzie cię fotografia. Uprasza 
się zatem członków o przybycie w mundurach 
kolarskich i w czapkach klubowych.

huki. Utintnn, Mito.
„Sztuka". Otrzymujemy następujący komu 

nikąt z prośbą o umieszozenie :
Poniewat wystawa Sztuki, nrządiona przez 

Towarzystwo dziennikarsy polskich ae Lwowie 
mieścić się będzie w lokalu lwowzkiego Towa­
rzystwa Przyjaciół Sitak pięknych, a lokal ten 
nie nadaje się do urządzenia w nim wystawy 
„Sztuki". Towarayatwo crtystów polskich , S « u 
ka", sgodnle 5 nc’. c łą ewego poprzedniego 
wydziału, w i.yst&wie tej ndziatu wziąć nis 
mote. Ze względu jednak na szlacht tny osi tej 
wy itawy, wydział „Simki" zezwolił poszczegól­
nym członkom „S%tuki" pu wgięeie w niej a
dzieło,

Teodora Jeske - Choińskiego, powieić fantu 
styrzng pt. „Po czeiwonem zwycięstwie" prze 
łotyt na Język czeski Franciszek Wolf. Wyez.a 
ona nasamprzód r Z bas f  :b Pec/ernycb, a n s  
stępnie w ......i; ,4ja n_kł dem praskiego wydawcy
Kotrby

Powieści tej poświęcił praski dziennik „Czech" 
obszerny f«IJe*on, który zakończył n-stępjjącą 
uwsgą: „Powieść Choin-kiego nie wyszł* w ten 
denctf stronniczej Wykwitła ona s głębokiej 
unujomosoi człowieka i jego srroa, z orreuikli 
wrJ psychologii". „Zabawy V jczerne" mó, ią 
z powodu tej powieści: „CholnBkf Jeit myśli­
cielem i artyi tą, który ogarnia orlim wzrekiem 
Bzerokie horyzonty. Jest to talent typowo mę­
ski, obdarzony niezwjkym temperamentem 
światłem intuioyl, plastyką i bogatym kolory­
tem. Znakomite powieść' blBCoryozne tego _n 
tera poiskiigo polecamy spoleoztństwu ezeBkie 
mn“.

'Piotr Choynowskl. H-storja naiwna i inne 
nowele. Piotr C h o y n o *  sfc», jeden z bardzie, 
ntalejitowanych % naszycu miol/ob nowel rtów 
wystąpił z newym zbiorem nowel p. t, „H sto- 
rya naiwna* (Kraków, Scóika nakładowa „Ksią 
tka"). Talent młodego autora dotrzymał tego, 
co nsm w wydanym rok temu zbiorze zstyta 
łowanym „Zasrsećia" obiecywał. Podobnie, Jak 
i dawniejsze odznaczaj” Jię nowe utwory Choy 
nowuklego bystra t  trafną ibBersaoyą, prostem 
i zwięzłem ujęciem przedmiotu, ort z pięknym 
Języaiem.

Podnieść takte naloty ten miły optymizm, 
rei, młodzieńczy mete, ale tak sympatyczny, 
brak Si “p ycyimr, z jakim antor od iosi się do 
lodal j wypadków. Postacie Choynowakiego to 
poczciwi z i tnntu ludzie, a Jetell czasem, jak 
w aweM „Bistorya n ,’wn sn-Jdzie się Jakrś 
p jita r i i  -'a re- kobieta to krzywdy, które wy 
rządf>* I tek będę na* bioce.

Dla naszej belb-f yztykl nędą te nos oie bar­
dzo cennym nabyAlem, -» wśród czytającej pu
bl ezn ści dosnają one beswątpienla tego sa- 
mejgo gorącego przyjęcia, to „Zdarzeni')".

al u.
Nowe książki.
J o b s i a tf a. Epos fcumicznr doktora Karola 

Arnolda Kortuma. Prsetoiył M**ya Konopni­
cka. Sumptom Gebethnera I Wolffa v  W ardii. 
wię. Stron łóz,

A l e k s a n d u r  P o m p e r .  Swli-t i wieczne. 
Myśli. Salad główny: G bethner 1 Sp. w Kra­
kowie. Stron 93.

A l e k s a n d e r  P o m p e r .  Złe zzy ńobre 
serce. Poezje, prezą i wierszem. S cład główny 
u G -bethnepa i spółki w Krakowie. Saór. 109.

E. L e mi e s z .  Przydrośne kwiaty. Poesye. 
Moskwa. S'r. B.

K a z i m i e r z  B i e l a ń s k i .  Zdobywcy. Dt« 
mat w fi 'iłtaoh * enilogbm, raków, S. A. 
Krsytar owaki. Str. 118.

Dzf ił oŁsazsitaa*.
II. Targ koszykarski I Targ kllitukarskl w 

(.-akowle. Ligą Pomoc, przemysłowej stosując 
się do jednomyślnego tyczenia wyratonego przez 
koszykarzy, hodowców wikliny l t. d. po ze­
szłorocznym pierwszym Targu koszykarskim w 
Krakowie, di sądzą" w czerwca b. r. w Krakowie 
d r u g i  T s r g  w y r o b ó w  k o s z y k a r e k i o b ,  
sauw.>:owyoh i ułomianych Na tyuzenle k i j o ­
wych pracow ai kilimkarskich połączony zostanie 
z Targiem koszykarskim la rg  kilimów. •

Tsrg odbędzie się mimo niepomyślnego oo- 
latenia gospodarczego w kraju, wi ośnie w oelu 
otywieria stosunków handlowych cierp’ą łych 
na zastój z powoda powszechnego poddaz anla 
się społeczeństwa wruteniom sytrncy: polity­
cznej.

Blitsze szczegóły zostaną w krótoe ogłoszone, 
obecnie zaprasza Liga Pomocy przemysłowej 
wszystkie preoounie koszykarskie i kilimkar­
skie w kraja, by poczyniły przygotowani^ ce­
lem nadesłania na Targ wyrobów starannie w; 
konanyob, gdyt tylko towary b?z zarzutu yry- 
konane dopuszczone zostaną na obydwa Targi. 
Zgłoszenia udziala prsyjmnje Jat obecnie Mu­
zeum Etsoortowe Ligi Pomocy przemysłowe] 
we Lwowie, ul. Pańska 11.

B cio-tygodnlbwy kurs gorzelnlctwa dla go- 
rzeiników odbędzie się w „Stacrl doświadczal­
nej dla przemysłu fermentacyjnego" przy o. k. 
WytszeJ nzKole przemysłowej w Krauowio w 
czasie od 1 maja do 15 ezerwea b. r.

Biiłszych informaoyj co do przyjęcia na knrs, 
uwolnienia od opłaty czesnego, programu wy 
kładów etc. ndaicla Kierownictwo Siacy1 do­
świadczalnej (Kraków, ni. Gołębia 1. 20, I p)

Kurs krawleetwa damskiego w Jarosławiu 
Pirzą dc nac z J a r o r t a w i a :  Staraniem tu­
tejszej Pomocy przemysto. ej, zrządzony zoBta 
nie przy poparciu Lt| -i Pomocy przemysłowej 
b cio - tygodniowy kun  kroju i szycia staników 
i bluzek.

Kursem kierować będzie Jypiomowunt. in­
struktorki p. Jasiewicz iwa, a nLlsły pnypusz 
cztć, ii inioyatywa Pomocy ?rsem;słonej znaj 
dzie zrózumieiile i poparcie, a kurs trwske po­
zostawi rezultaty — Oiwroie karzn 19 b. m.

Wystaw a miejsko w Lyonie. W czule od l  
maja do 1 listopada 1914 roku odbędzie się w 
Lyonie międzynarodowa wystawa miejska, po­
łączona z wystawą iyońcklego przemytu i z fran- 
cuek *, wystawą kolonialną. Głównym celem wy 
Stawy Jost przedstawić rozwój 1 obecny staa 
urządzeń nowoczesnego m!asta; Jednak zakres 
wystp.wy Jest bardzo szeroki i obojmnje w cyst 
ko to, co ma Jakikolwiek związek z tyciem 
miejsklem, a więc umeblowanie, wszelkie insta 
laeye w domaoh, pot; wiernie napoje, szkolni­
ctwo, hy&ienę, to-ystylcę, kultarę fizyczną i 
sporty, sztnki piękne, fotografię, przemysł księ­
garski, ogrodoiczy i inne. Miasto Lyon zapra­
sza do udaiału w wystawie wszelkie instytnoye 
i wszelkich kapców, którzy pragnęliby zapoznać 
Franeyę i Europę ze swymi produktami lub te 
swę działalnością Zgłaszać :>ią motna do 1 eser 
sea 1913. Szczegółowy program wystawy l w  
ranki adzialo są do przejrzenia w konsulacie 
franonskim, Lwów, plac Berpardyński 2 a.

HśDlaJc::nii rzfdi rosgpjigi
(Telegramy „Głosu Niroda” s dnia 11 kwietnia)]

Petersburg. („Pet. ag. t.“) Ministerstwo 
spraw zewnęcrzcych ogtasz następujący ko 
munikat:

Głównym celem rządu rosyjskiego wobec 
wojennych sukcesów federacyl bałkańskie; 
było, o ile możności, z a b e z p i e c z y ć  z w y ­
c i ę z c o m  r e z u l t a t y  I c ' z w y c i ę s t w .  
Udało się to pó za wlk łaniach I mozolnych 
rokowaniach, gdyż sprzyinieridńcy mogli swe 
sukcesy osiągnąć tylko dzięki neuti&incści 
mocarstw. Aby należycie ocenić wartość i 
znaczenie tych usług Rosyf, trzeba spbie u 
przytomnić trudność międsynarodowej sytus 
cyi I kolizję walczących tu z  sobą interesów.

Zlokalizowanie wojay było możliwe tylko 
pod dwoma warunkami: 1) że wielkie mo­
carstwa rrzekną się tei^ytoryslnyck i innych 
szczególnych korzyści i 2) że zrzekną się 
wszelkiej indywlduałoel akcyi ze swej ctro 
ny. Te negatywne warunki zawierały w so 
bie Jeszene trzeci pozytywny: rew izję sytna 
oyl, stworzonej praez wojnę i przystosowanie 
tej sytoacyi do tycb interesów wielkich mo 
carstw, których one zrzec się nie mogły 
Speł iienie tych warunków było zawisłem tyl­
ko od e u r o p e j s k i e g o  k o n  c e r t u , k t ó ­
r e g o  u c h w a ł y  z a p b d ł y  w i m i e n i u  ca­
ł e j  E u r o p y .  Również indywldualsej akcyi 
mocarstw można było zapobieds tylko przez 
solidarne uznanie wiążącej siły uchwały Eu 
ropy. W tych okolicznościach zwoł&no k o n ­
f e r e n c j ę  a m b a s a d o r ó w  do  Londy-  
n u, która właśnie dopiero co ukończy1a swoje 
trudne z a a a n i e  o k r e ś l e n i a  p ó ł n o c n e  
i p ó ł n o c n o - v i  c h ó d  n i e j  g r a n i c y  Al ­
b a n i i .

To zadanie stało w sprzecznośof z intere­
sami Ciarnogóry i Serbii, z ich całkiem na­
turalną tendencją ekspąnzyjoą. Z drugiej 
strony broniły interesów albańskich Austro- 
Węgr- i Włochy, które uważały „status quc 
n* morzu Adry&tycKiem r tsk  żywotny, Iż 
pod tym rzględem nie pozostawiły źadnycb 
wątpliwości. Utrzymanie „status ąuo1* ozua- 
czsło także istnienie samoistnej prowincji 
albańskiej, z czego wynikło usiłowań e gia- 
nice kraju, któreby ludność albańskiego po 
ohodznnia obejmowały, o. ile możności roz- 
sze zyć.

Wskutnk długich i ciągłych rokowań o- 
s l ą g r i ę t o  k o m p r o m i s ,  który zawiera 
. .-ujemne konreBye. Podczas, gdy Rosya 
u ttzynuła dla Słowian P r i z r e n t ,  I p e k ,  
D j a k o w ę ,  D f b r ę ,  uważała za konieczne 
z g o d z i ć  svę n a  w c i e l e n i e  S s a d a r n  
do Al b in ii. ioncesyę tę  uczyniono w in­
teresie utrzymani pukojn, którego narusze­
nie z tejjo powodu jako oczywisty ubsurd 
musianoby uw iznó,, po. li iwa»( d ‘cadar Jest 
czysi.o albańskinm miastem z eledziDj, kato 
Icklego arcybiskupa. Ten stan rzeczy w zu- 

pełaości potwlnrdzi rosyjski ricikonsul w 
w Skadane. Na podstawie f iktów pizedsta­
wi a on wojbkową rolę Cza^ogóry, k tóra

nte Jest zdolną katolickich I maTałmańEkicb 
Albińczyków zasymilować Wskutek tegc 
aneksyu części Sandtaku skadarskiego ozna- 
czsłałaby tylko wielkie osłsbfenie Czarnogó­
ry przez przyłączenie 10C tys. ludzi, z k tó ­
rym i nie łącu.y ich ani rełigir, ani pochodze­
nie, ani język. Zawierałoby to w sobie nie­
bezpieczeństwo, że Czarnogóra stałaby rlę 
czarnogórrką Albanią. Nasz zastępca sadzi, 
ite przyłączenie znaesniejszej liczby rzfmsLo- 
katolirkiej ludności do Czarnogóry mogłoby 
m dać sposobność do ściślejszych nawiąza­

nia stosunków z zagranicą, co ułatv iłoby zwię­
kszenie się sag *anieśnych wpłyi rów.

K i ó l  M i k o ł a j  d z i a ł a ł  w b r e w  przy-  
ę t n m u  z o b o w i ą z a n i a ,  bo  m i a ł  Ro ­

s j ę  n a  w y p a d e k  w o j n y  z a w i a d o ­
m i ć  i j e j  z g o d ę  u z y s k a ć .  Mimo to u- 
dzielił car w lelkodusznie swej pomocy, udzie­
lonej ludności czarnogórskiej Gdy załatwio­
no kwesiuję Skadaru, zawiadomiono rról.
0 tern przyjaźnie, przyczem wskacanu na 
c i ę ż k ą  o d p o w i e d z i a l n o ś ć ,  j a k & h y  
n a  n i e g o  s p a d ł a ,  g d y b y  d a l e j  t r w a ­
no  w o p o i z e .  Dalej udzielono radę, ny u- 
nikał zarzutu, iż nu osobiste cele, które Czar­
nogórę narażają na niepotrzebny przelew 
krwi. Te kroki pozostały Jednak u króla bet 
skutku, p*zyczem okazało się Jasno, że po 
s t ę p o w a ł  o n  t a k ,  l i c z ą c  n a  w m i ę  
s z a n i e  s i ę  R o s  y i i i n n y  ch  m o c a  r e t r
1 n a  e u r o p e j s k ą  w e j n ę .

Rząd rosyjski nie mógł się sprzeciwić
t rządzeniu środków, które przy wzbrai.u. 
□iu się króla poddaniu się uchwałom _mo- 
c. rsi w. były konieczne. Kred cesuakl nie 
stracił nadziei, &n C z a r n o g ó r a  uzna za 
wystarczające dla swej miłości własnej, je ­
żeli u s t ą p i  w s w o i m  z a e i ę t y m  u p o ­
r z e  i p o d d a  s i ę  w o l i  E u r o p y , p o p a r ­
t e j  i m p o n u j ą c ą  s i ł ą  f l o t y .

(7 tym wypadku snajdzle Europa dosyć 
środków, aby ulżyć poiożeniu ludu czarne 
gói^kiego, który poniósł olbrzymie ofiary 
podczas oblę^ema S k ;  d a r u .  Rząd cesar 
ski nie może spuścić z oczu swej naj wy A 
szej odpowiedzialności, k tóra mieści w sobie 
obowiąsek, aby nie przelać anf jednej kre 
pli krwi rosyjskiej Jeżeli nie żądają tego In 
teresy ojczyzny. Rosya, jako wielkie sło 
wiańsfcie państwo prawosławne nigdy nic 
poskąpi ofirr i pomocy dla iwolcł brael 
ale c i  m a j ą  z e  s w e j  s t r o n y  o b o w i ą  
z e k ,  o którym nasza prem  nie rawsze 
umie im przypomnioć, s z a n o w a ć  p r z e -  
d e w s z y s t k i e m  r » d y ,  co do ttó ryc l 
Rosya nie dopuszcza aię żadych nadużyć — 
i którzy to bracia powinni pamiętać o tern, 
że JeżMi Jesteśmy dumni z Ich sukcesów, to 
t e  s u k c e s y  n i e  m o g ł y b y  b y ć  o s i ą ­
g n i ę t e  b e z  R o s y l ,  k tóra duła im życie 
i, że jak  da w niej, tak I na przyszłość, tak 
jak  w ehuilacb radości, jak  i szczególniej 
r cierpienia, potrrebnem Jest wzajemne po­
jednanie, pora Ltórem te narody nie mogą 
zdobyć ani siły, ani potęgi.

Podobne Ptcsunki Robj! do narodów sło­
wiańskich wykluczają wszelką niepruyjaźó 
do innych państw. Różnorodność rasy nie 
prowadzi Lonljcznie do przeciwieństw mię 
dzy rasami. Trudno byłoby przyznać, że przez 
przeciwstawienie wzajemne ras, sprawa po 
koju mogłaby zyskać. W poczuciu swego 
wewnętrznego prawa, sil* Rosyl nie potrze­
buje przechodził z zaniepokojenia de gróźb, 
któreby nie były wyrazem siły narodu.

ski w sprawie fcylistryi. W Londynie usta­
lone zostaną południowe grauoe Albanii. — 
w  Sofii oczekują odpowiedz: I t r  rył ce do 
preliminarzy pokojowych.

Echa z Bałkanu.
Odwrót Si roili z pod Ssaduii.

Belgrad. (Tel. wL) Donoszą tutaj, że 
r o z p o c z ą ł  s i ę  j u ż  o d w i ó t  w o j s k  
s e r b s k i c h  z p o d  S k a d a r u .

Mowo wielko Serbia.
Belgiad. (Tel. wł.) Król czarnogórski o- 

świadczył, że w razie gdyby Skadar został 
dla Czarnogóry stracony będzie osobiście a- 
gltow&ł za połączeniem Czarnogóry z Serbią 
W ten  sposób Serbia nawet wbrew woli 
Austryi otrzymałaby dostęp do morza 1 dwa 
p o rt/ i w ten poaob stałaby się pierwszo­
rzędną potęgą na Bałkanie.

Otwiroic szkól albańskich.
Wiedeń (TbL wł.' Rząd se-bskl poszed* 

aa rękę żyezeniu ambasadorów i zarządził 
stwarcie szkól albańskich, które były zam 
knięte w czasie wojny.

Straty Czaraogóroów
Cetynia. (Teł. wł.) Podług doniesień urzę­

dowych straty Czarnogórców pod Skadarem 
wynikł] z tego, źd „rtylerya serbska ostrze­
liwała przez pomyłkę pozycye wojska osami 
górsKlego podczas ataku.

Tą)ae układy.
Paryż. (Tel. wł.) Donoszą tuta), że między 

Serbią a Grecyą zawarty został tajny nkła.i, 
»by w rado, gdyby Butj a~yi domagała alf 
Saloniki lub Monastyru, p rz e d r  niej w y s t ą -
p ić .

Przed zamarciem pokoju.
Konstantynopol. (Tel. wł.) Wielki wezyr 

ośwj dezył że preliminarze pokojowe z r  itaną 
za trzy lub cztery dni podpisane w Londynie 
Rada ministrów poruczyła Fakki baszy, aby 
podjął oflcyalne rokowaniu z delegatami bui 
garskimi.

Paryż. (Tel. w t) Wielki wezyr zapewnia 
te  za cztery dm zostaną preliminarze pokojo­
we podpisane w Londynie. Układ turecko-buł- 
g»rsh  doasfedł Jut do skutku.

V ppr^wle pokoju.
Sofia. (T. b )  Niektórzy zastępcy mo­

carstw otrzymali ju t Instrukcje co do wrę 
esecia odpowiedzi mocarstw, przeznaczonej 
dia państw federacji. „Demarche* może na 
stępi dztś.

Konstantynopol. (T. 5.) Pierwsze wrażenie 
z londyńskich wiadomości o przygotowaaej 
odpowiedz* mocirstw, pyłu tu  nieprzychylne 
Koła rządowe niezadowolone są zwłaszcza z 
punktu dotyczącego odszkodowania wojen­
nego. Kwestyę tę  uważa*ą koła urzędowe 
za nien ufającą się do dyskusyi, gdyż mo 
carstwa przyrzekły Turcyf poparcie finanse 
we. Porta jednak spodziewa się, że mo 
cacetwa zgod?ą się na nowe 4- procentowe 
podwyższenie ceł i rozszerzenie podatku za­
robkowego na oneokrajowedw.

B lo k ad a .
Cetynia (T. E j Ja  h l królewski „Rumia", 

który towarzyszył do ujścia Bojany trzem 
żaglowcom naładowanym mąką, został za­
trzymany przez jeden z okrętów wojennych 
międzynarodowych, blokujących uybrzeże.

Telegramy.
(Telfgrasiy „Głogu nuoóh" s Asia 11 kwietaiai

Giełda
Wiedań. (Teł. wł.) Usposobienie a-fr oj 

giełdy było snacznie lepsze- niż wczoraj.
bslkle projnktp.

Petersburg. (Tel. pry w.) Włościanie prawi­
co w* wnieśli kilka projektów, prsyalnnyet 
przoz biskupa N i k o  n a  w sprawie urządzeń 
gruntowy ch w Rosy) Projekty to proponują 
zakazanie inoziemcom nabywania ziemi w 
gnb. pogranicznych, ustanowienie „mazdmum" 
ziem! dla wielkich właścicieli inoziemców W 
gub. pograuiczrych z ww ożeniem  Królestwa 
Polskiego i Finlandyi. Nadwyżkę właściciele 
byliby obowiązani sp rudać w terminie trzy* 
letnim.

Odroczenie podróży Doloassego.
Petersburg (T. B.) „Ag. pe*Ł Ó unosi, że 

francuski ambLsador Delcasse odroozył swą 
podróż do Paryża de prrrszłego tygodnia.

Zdrowie P&pleiR.
Rzym. (Tel. wł.) Papież me się znacz ols 

lepiej i spędził noc bnz gorąozkl.
Podróż polltjozna.

Londyn. (TeL wł.) Książę Eenryk nmakl 
orzybył da Londynu I odbył wczoraj (Uuiesą 
konferoncyę z ambasadorem niemieckim w 
sprawach politycznych.

2 ostatniej chwili.
X. biskup Sapieha zjyjoobaL dzbląj uł kli­

ka dni do Lwowa.

M ilt  rumażskb -bufgarstL
P«ryz. (Teł. wL) Z Petersnurga donopzą. 

że odbiło się tam ostatnie posiedzenie reu- 
nionn amba_adorów w sprawie spora rumuń 
sko - bułgarskiego Postanowiono, że Sy l i -  
s t r y a  z o s t a n i e  p r z y ł ą c z a n a  óo  R u ­
m u n i i .  W zamian za to Rumnnla musiała 
eię zobowiązać dc zaohowaniL w p r z e e i ą : 
g u 3 0  1a t  ś c i s ł e j  n e u t r a l n o ś c i ,  gdy­
by Bułg*rya prowadzła wo]nę a jakiemś 
sąsiedniazn mocarstwem. Rujinnia zgodziła 
się na to.

Ważoy dzień.
Wiedeń, ( le i. wł.) Dzisiaj odbywa się sze­

reg decydujących posiedzeń. W Petersburgu 
zakończmy zo'.tanie spór rurauńuko -bumr ir-

Prtyjeoboll dc Bitkowl.
HOTEL l  RiljCDSKI. Hr. Jóre! 2 ohiski i  Iwoui- 

oth. br. Rsaw iry Krrslol I i  RusUld Wsi, k * .San. 
W-igoliński «  Li -owa, Julia 8..aa rsk a  t  ^iM<aa 
(W Ks Poznański >), AUum Napi. i . .  t  Bytomia, 
Vtold Bartoszewski s Wiednia ad  J s  aw Derdaoli 

ze Lwowa, Stanisławowie Lebowsey i  Dobujłi 
Brenisb-w Czerny se Lwowa, Stanisław Smcll i s Nie- 
goszo lo, Ja jus : itussl z U . m, . Szefi Kowaliki wu 
i  Gesoz i, (W. Kr PoznańtFle), Wiktor Hun,1 ż Pan* 
koty ( Węp-y„ Herman B811 z Wrooreu ls, Wilhelm 
Socnjtzy s Wiednia, Drowie toareeiowie bubuowłe 
ze L*rowa.

Nadesłane.
3s artykuły w tej rubryce Redakcja ule

/rry juntfe żadnej odpowiedaialnoloL

Z a k ł a d  d a n t y s l y e t n y  
DRA TABOR*
uf, Szewska I. 7, I piętro 

&pdynacy« od godz 9 —12 i od 3 - 8 .
Dla służby ex t‘akcye b e z p ł a t n i e .

P rzrw odnIL  krąkow r3d.
Grot  i l a s ł nżonyeb <w krybrle nr akałee 

g t ń i .  81 i i f c l  (w kotelel w Piotrr), ora 8|k a r -  
bTeo odoioł N P l la - . i  ogląuać m ońj. w ehsdiao* 
wolnych oC naboieństz t  te z rłoaaeniem d e  do za- 
krystyt

Z u i i u s  i i n o r r a l  o i a ,  otwar* jest naw 
sz“ we oswartk., iledilele i świ got ot jrodi 11 do i  
popoi swiedzae je  m ota - zu opłata 20 hal. od oadb 
aorosi.oh ] id  n&l od mawoletnirh. Mnsairm mlifif 
się na ul. Stad<rackle' 1. 7 p*r

Mnseum ks . ąuą t  C . arr  j ,i ioa (rtlc- P: 
arska] ctwartc dte swiedsajęoyah u t wtorki I Mfbk t 

od dduy 0 do 1 w poladnłe o 0# w te anu* nie 
p«- »ji. święta.

Grób; cr t l ewsi - l e  j f tó  8 K I J  l i t a  
t ka r b l ee  w katedrze na Waweln *wiea*i u tnożna 
w dni nt.wszo_nle ó godzinie 10 ti Biedrtete 1 śa^ąta 
o , odzinie U 1 pół pmud goWtilm.

Wys t awa  T r w i  r s y * tw .ą Prsyj ael ół  S i t a k  
P i ę k n y  oh przy Plaei u_or. -rłiisb.m otwuTta oodz * 
nie od godziny U  do A

we! u jg g  t ł^ n m g  O b r a z y  d o  w y p r a w  ś lu b n y c h  
Kraków,pi.Maryacki8. S t a c y e  D r o g i  K r z y ż o w e j

OLEOAl 0R£Z WIELKI WYBÓR RAMEK DO FOTOGRAFII.



Sir. 4
;GLOS NARODU* a fał* 12 Kwietnia 1913. Nr. 84

Zakład artyst.-kamieniarskiIbudowl.

Józefa KULESZY
naprzeciw cmentarza 
w Krakowie posi kila 
wielki wybór gotowych 
pomników z piask-w- 
ca, granitu i marmuru. 
Podejmuje- si. wyko­
nania g-ebósr w njiaj. 

scu i no prowineyi 
Telefon 135?

S t j  r y l i 7 c w % i ‘ ą

„ Ś m i e t a n k ę "
w poszk-.cli Da Kremy i do Kawy nadoszł? 

do kardiu

W o jc ie c h a  O ^ z d w s k ig f la
K i  a k ó  w

Mały ryrek rug ul. Szpitalnej.

#  Krakowie, ulic* Kanonlaia L  1 b
JEDYNA W KKAJL

F A B R Y K A  P A S Ó W
mMiyrowysb

Ignacego Wurroa,

WILLA „MARTA"
w Zakooanem na Krnpówkach
do wydzierżawienia

na pensjonat. 30 pokoi. — Bliższe wiado­
mości poda 491 3 3

W. Szymborski, Zakopane 3.

B iu r o  p o d ró ż y  O ś u ię c im
Polecamy gorąco wszystkim, którzy mają z^*r ?r sfcać 
do H m ryfel lub Kansdy, aby udali się z pełnetM zau- 

fnaiem tylko wprost do
Biura podróży Zofii Biosiadeckioj w Oświęcimiu,

które nie ma ładnych agentów, ani naganiaczy.---------—----■ ■ - ............   i i — — M

*

a

IFRANCKA
5 PRZYMIESZKA DO KAWY <*
§  PRAW DZIW A TYLKO ^  
% ^  Z MARKĄ FABRYCZNĄ J | 1  <4

? S .M tvN (K «m w vm ^
I JEST NAJLEPSZA §
I I  NAJSMACZNIEJSZĄ %
S : w y r ó b  k r a j o w y : ^

. J FABRYKA W SKAWINIE § 
J a :: koło k r a k o w a : : <S

Poszukuje się
mieszkania s ł o n e c z n e g o  składającego 
siu z 4-ech lub &-ciu pokoji z przyna- 
leznościami z elektrycznem oświetleniem 
w centrum miasta w pobliżu plant od 1-go 

cx rwca lub lipca.
Zgłoszenia do Adminlstracyl „Głosu 

Narodu1' pod B M. M 497 o

S e ż t a r y
młode rasow e piękne do pozbycia

i. Słomka Świątniki 4 8 2 1

Przyjmę Chłopca
do nanki stolarstwa i tokarstwa. Zgłosze­

nia Litwiniszyn Rymanów. 499 2 1

Wózki dwa
na resorach o dwóeh siedzeniach i o jednam, 
z jasionowego drzewa oraz wóz ciężarowy, 

wszystko nowe. 478 3 3
Wiadomość: Półw. Zwierzynieckie ul. 
Tadeusza Koś inszkl Nr. 109. czwarty 

dom za pocztą.

stiły euriwo
(Llpsia) z podkładami do wyrobu dachówek 
cementowych prawie nowe są tanio 'do 
nabycia u p. S a d o w s k ie g o  inż powiat.

w Horodence. 486 3 3

Poszukuje się
esoby do pielęgnowania staruszki
i prowadzenia gospodarstwa w mieśoie pr>
wlncy onainem — Zgł. pod J . 8 poate re­

stante Kraków, główna poczta 466 6 4

ROZDAJE SIĘ 10.000 PACZEK  
B E Z P Ł A T N I E !

ZWYCZAJNY ŚRODEK LECZĄCY REUMATYZM WE WSZYSTKICH 
POSTACIACH OFIARUJE SIĘ OBECNIE PUBLICZNOŚCI ZUPEŁNIE 

DARMO I BEZ ZAPŁATY TYTUŁEM PRÓBY.
WYLECZONO MNÓSTWO WYPADKÓW ZASTARZAŁYCH PRZEZ

30 I NAWET 40 LAT.

Rządowo uprawniona

YSUNEK NO; 1. Kość biodrowa 
zdrowego człowieka ma błyszczą­
cy wygląd i jest kolom gołębio- 
mebieskawego. Patre ryś. Nr. 2. ,»

Na zasadzie ie  „trzeba widzieć by się przekonać* M EL | 
TRAYSER z Londynu ofiaruje każdemu ly tulem próby swój 
śred. * od reumatyzmu na własny koszt. W tym celu rozdaje 
on 10 000 paczek bezp’atn ’6 i dostarciy je  każdej osobie po 
nadesłania odnośnego adresu. M. E. Trayser sam przecierpiał 
wszystkie męki i zainał boleści reumatyzmu. W ciągu całego 
szeregu la t wypróbował on niezliczone mnóstwo znanych wów­
czas środków anti reumatyc nych, lecz bez najmniejszego 
skutku.

Nieraz doznawał on takie męki, że musiał zażywać mor­
finę i wyczerpawszy wszelkie istniejące środki musiał on się 
z rezygnaryą pogodzić z swoim losem. On zaczął badać po­
wody i przyczyny reumatyzmu i po wieln eksperymentach 
udało mu się nareszcie wynaleźć reoeptę, która go zupełnie 
wyleczyła. Lekarstwo to wywarło taki dobroczynny wpływ na 
c&ły organizm ie  postanowił on nazwać ten nowy środek 
TRAYSER*. Ci z pomiędzy iego krewnych, znajomych 1 przy-

Fabryka wód miner, sztucz. i spec. eeczniczych
poó firmą

R. Rżąca i Chmurski
id  K r a k o m i e ,  i m .  G e r t r u d y  I .  4 .

i wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lekarskiego krak. polecone I 
1 przez toż Towarzystwo I

W ody m ineralne sz taczae
odpowiadające składem chemicznym wodom:

Bilińskiej, Giesshilblersklej, Selterskiej, Vichy, Homburg ,Kissingen,
tudzież specyalne lecznicze jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną oraz j  
inne wody mineralne z przepisu prof. Jaw orskiego. Sprzedaż cząstkowa w apte- I 

kach i drogueryach. — Cenniki na żądauie darmo.

ZAKŁAD
U M i l M

BRACI
TSEMBECKłGH

w Krakowie 
R a k o w i e c k a  i. 7

(dom własny) Telefon 462 
Podejmuje się wykouyWa- 
nla w szelkich robót w za­
kres ten wchodzących, 
a w szczególności G R J 80- 
WCOW 1 POMNIKOW, 

w miejscu jak i na prowineyi. Po. 
:ca wielki wybór gotowych pomników 

z pisaków ra marmuru 1 granitu.

arego < 
ygkdUlOUlGSkAWcgw. ioiu ijb. ,,

jncPł, którzy również cierpieli na reumatyzm byli następnie wyleczeni i wreszcie pan I 
Trayser postanowił zaofiarować swój środek całemu światu Lecz zadanie to okazało I 
się prawie niewykonalnym, wobec tego, źe każdy już wypróbował setkę i więcej 
zwanych środków i wż.den spoRób nie chciał się dać przekonać, że środek od reu: 
tizmu wogóle może istnieć. Niemniej, pewien pan, jnż w podstarzałym wieka, w Lu 
poln, napisał mn, ie  jeśli p. Trayser pośle mu swoje lekarstwo to on je  jeszcze tym 
razem spróbuje, lecz wobec tego, ie on w ciągn 41 lat cierpiał na reumatyzm i przez 
ten czas prawie majątek wydał na lekarzy 1 lekarstwa, to, nim się przekona o warto­
ści tego środka, nie wyda on więcej grosza. Próbka została mu nadesłaną; on następ­
nie kopił więcej I rezultat był nadzwyczajny Pacient ten został zupełnie wyleozony. To 
dało panu Trayser nową myśl i od tego cztsu zaczął on wysyłać wszystkim na żądanie 
•woje bezpłatne próbki. Środek ten wyleczył p. Benedykta Kulicztrowskiego w TKulicztrowsklego 

cierpieniach. Pan Franciszek Olszówka w Opolu, chorował 
„TRAYSER". Stanisław Kuchcióikl

'arno-
prrtz

Rako-polu, po 18 letnich
16 IOBtał zupełnie wyleczonym przez „TRAYSER". Stanisław aucncinsai w naao- 
wle, Mińskiej gnb, cierpiał przez 20 lat i zupełnie pozbył się swojej choroby. Pan J. Za- 
ączkowskl w Kleparow?e,_ chore wał przez 28 lat na reumatyzm 1 zawdzięcza swoje zdro-~ ------^ — r*T“-*r»»*wl« PMO>a cnnalnU ww.ączkowskl -  r  , ________„
wie lekarstwu „TRAYSER". Pan Stanisław Krawczyk 
zdrowiał po pięcioletnich ciężkich cierpieniach. Pan J. Koneczny 
lińskiej gub męczył się przez f l  lat i został uratowanym od 
pewnej śmierci Mlrbał Karski w Klonowie, został zupełnie 
wyleczonym po 10 letnich cierpieniach. Pan K. Gładysi wicz 
(Dyrektor Archiwum w Krakowie, cierpiał przez 17 lat na reu­
matyzm I wszelki ślad tej choroby zupełnie znikł wskutek 
tego środka.

W tyriącack -innych wypadków podobn?i skutki zostały 
osiągnięte. Śn.dek ten potrafił wyleczyć mnóstwo wypadków 
które dot. chczas skutecznie się opierały sztuce lekarskie', 
pięlęgnacyi w szpitalach, wszelkiego rodzaju lekarstwom, elek­
tryczność i t. d., a w tej liczbie wiele osób w wieku 75 lat.
P. Trayser wysyła próbną paczkę każdej 1 sobie, przeczytawszy 
niniejsze oznajmienie, albowiem życzy on sobie dać każdemu 
sposobność skorzystania z tego szczęśliwego zhiegu okoliczno­
ści. Je s t to nadzwyczaj skuteczny środek leczniozy 1 nie nlegs 
najmniejszej wątpliwości, że jest on w stanie wyleczyć reuma­
tyzm wszelkiego rodzaju i we wszystkich jego postaciach, 
nawet w najbardziej nporczywych wypadkach.

Warszawie Praga, zupełnie wy- 
Zduńskiej-Woli, Ka-

W)
/

Potyczki osobiste
  _ J ODA4— 6 procent począwszy od 200 kor. 

z poręczycielam i lub bez, spłacalne w ra­
tach  miesięcznych po 4 korony, daje wy­
płacalnym osobom każdego stanu Filip Feld, 
bank i biuro giełdowe, B udapeszt, VII,, Ra- 
kóczi ot, Nr. 71. Objaśnienia zadarmo — opła­

cone.

na

Pianino,
fortepian do nauki tani, kasa ogniotrwała, 
kredens, szafy na książki, różne lustra stoły, 
nmywalnie, kanapy, zegary, obrazy olejne, 
urządzenie do sklepn korzennego, aparat 
de piwa debry I tani, aparat na naftę, 
I różne meble, dnbeltówki i różna bron, 

używane lecz dobre 1 tanie.
IRAKÓW ULICA GOŁĘBIA LICZBA 10. 

SKLEP, HANDEL KATOLICKI 497 10 1

-letnia staruszka
ra po weteranie z r. 1863, utrzymująca 
1 córkę nieuleczalnie chorych, prosi o 
Arcie. Łaskawe datkiprzy jmnje admini- 
:ya „Głosu Narodu" pod numerem 235

Staruszka 89 letnia
bez jaklejkolwiek opieki i środków de życia 

prosi o wsparcie 
Łaskaw e datki przyjmuje Administracja 

„GŁOSU NARODU* 1230

m m  GZYTELNIEOW
po[eoa się dwie rodziny, których nędza i ka- 
leotwo ojców stwierdzone przez męskie 
Tow. św. Wincentego a Paaio w Krakowie. 
Łaskawe datki przyjmuje Administracja 
"Głosu Narodu" 212 0

;5

Rysanek No. 2. Wygląd kości bio­
drowej w stanie reumatycznym; 
chrząstka dotknięta jadem reuma­
tycznym przybiera łółty kolor.

Adres p. Trayser jest następujący:
E. Trayser Nr. 157 Bangor Houss Shoe Lano w Łon dynio.

MYŚL ROBOTNICZA
Organ Polskiego Związkn zawodowego chrze­
ścijańskich robotników z siedzibą w Krakowie.
Wychodzi co dwa tygodnie. 

Fruuaerati roczni ernosl Ł L
„Myśl Robotnicza" *•* *ńr- ansa nas
pismem polakiem robotnicze*, zawodowe 

redagowanem w ducha chrześcijańskim. 
bdom.iije dokładnie o rucha robotniczym | 

łyda v  stowarzyszeniach robotniczych

wMyśl Robotnicza" j**̂  ^
fonnatorem I podręcznikiem praktycznym dla 
chcących pracować w stowarzyasenlach »e- 

botnłczycfc.

KTO CHCE
W  TANI SPOSÓB URZĄDZIĆ SOBIE DOBOROWĄ 
BIBLIOTEKĘ DOMOWĄ NIECH ZAPRENUMERUJE

„Bibliotekę Dziel 
Wyborowych"

C O  T Y D Z I E Ń  K S I Ą Ż K A  Z A  i 9  I P Ó Ł  KOP.  
N u d n y c h  Jcsląftek  n ie  d r u k u je m y .
Kaida książka Jest zajmująca.

W  ROKU 1913 MIĘDZY INNEMI DZIEŁAMI W Y JD Ą : 

P a m i ę t n i k  B u k a r a ,  uzupełniający słynne Pamiętniki OctlOCkl80O 
CZASY PRUSKIE, w spom nienia J. FALKOWSKIEGO 
PAMIĘTNIK MŁODZIEŃCA z twierdzy kijowskiej Rawlty-Gawrońsklego 
PARAFIE POLSKIE NA SYBERYi ks. JOZEFATA ŻYSKARA 
Zjawiska medjumiczne profesora dr. i  Ochorowlcza.
JAK SIĘ DOCHODZI DO WIELKICH FORTUN Myewd

Z now ości literackich polskich w yjdą dzieła: 
Rodziewiczówny, Zapolskiej, Tetmajera, Perzyńskiego, Żmijewskiej

I w iele Innych.

.R edakcya posiada w tece szereg w spółczesnych utw orów  tłum a- 
m & B B K B s :  czonych z literatur obcych. = = s = = m a

ŻYW O T I CZYNY 
ks. Józefa PONIATOWSKIEGO

Całoroczni prenumeratorzy BibliotekiBezpłatne prenuuin ciui wyborowych
lako pfemlum bezpł na wytwornym papierze z ilustrae w ozdobnej oprawie 
Cena prenum eraty w W arszaw ie kw artaln ie  K.,2-50, z przeeyłką 315.

Z a opraw ę dopłaoa się 1 rb . 69 kop.

Redaktor Zdzisław Dębicki. -  -  -  W yd aw w  Kazbnlera Oadomska. 
Warszawa, Nowo-Sienna 2, tek. 114-30.

KATALOGI ROZSYŁA SIĘ BEZPŁATNIE.

Zakład wodoleczniczy
Dr. CHRAMGA

W ZAKOPANEM
i warty cały rok. Umieazozenle dla SfiO oaótr 
rządzenie zakładu i łazienek pierwszorzędna 
<«y przystępne. Od 10 Kor. dziennie wzwyż 

J jedno 'ia pokój
143C87/J912 

B. b.

aoośobowy z z trzymania a.

N
W

M agistra t s to i. król. m iasta  K ra ­
kow a rozpisuje niniejsze n  publiczną li- 
cytaeyę ofertow ą ua wybudowanie dom ka 
m ieszkalnego d la  służby, jak o też  ha l 
składow ych d la  celów b iu ra  d r gowego 
Budownictwa m iejskiego Odds. B. pray 
ul. W arszaw skiej w Dz. XVIII.

P lany i ws m a k i ogólae i atez^gó- 
ło we, jak o też  form ularze oferto  we prze­
glądać, w zględnie podejmwwzd można 
w uiui-ze Orogowem bu l cwnl c t wa  m. 
Oddz. B., gm ch M sg ist-a tu  III p. drzwi 
Nr. 29 w godzi asch urząd .w /cb .

O ferty r a ^ p i t  zoue stem plem  1 kor., 
a t a i ać  względnie nadsyłać m ożna na  
tę  e P an a  K  erowo k  i b iura  drogowego 
Budow nlciw a m O 'd i. B, w zam knię­
tych kop r taeh  najpóźniej do dnia 21 
kw ietB ia 1913 r., godz. 12 -ta  w po­
łudnie, poczym nastąo l kom isyjne o t­
warcie tychże.

Do oferty  dołąozyć należy kw t  K asy 
m iejskiej, stw ierdzający iż ty tu łem  wa- 
dyum r ł jż  no 5°/, kw oty koaztorysowej.

Magistrat stoi inl  miasta (rakowa.
K ^ k ó w  dnia  3 kw ietn ia  1913 roku.

THód pszczelny
prawdziwa czysta patoka, wysyłam za po­
braniem pocztowem w 5 kg. puszkach pe nader 
niskiej cenie bo tylko po 5 Kor. 60 haL za 
pnszkę Zapas n'ewlelki zaledwie starczy na 

kwiecień.
P. Stelmach

w Podhajcach, Galicya. 803 10-9

IC ^ 3 Is ] [^ C 3 l

Najlepize ozetkfe źródło zakupna

Tanie pierze do łóiek
I k |  s z a r e g o ,  dobrego, dartego S Ł ,  Iwpsaago
K. 2*40, najlepszego p ś ł  h ta ło g *  K. 141, białego 
Ł  4, białego puszystego K. 510*. 1 kg. baróto piękne­
go śnieżno-białego dartego K. 6*40 1 Ł  8{ 1 kg. nw- 
ehu szarego K »  8 i  K .  7; białego dobrego Ł  10ł

pu-
aaj-

lepszego puehu a piersi Ł  12 — P r z y  o d t l o n o  •  k g  f r n e o e .
f  A łn tsrn  n n A n io ł  * ezerwouego, niebieskiego białego lub żół-
II0 1 0  W  <1 jJU o lilu i tego nanklnu, I p ierzyn  w 180 cm. dług* 120 tm. 
i i ipiki arraz z  św om s poduszkam i, każda 80 om. długości. 69 om. sza­
r o  rości, napełnione nowem, a*arem, bardzo trwałem pusiystem pierzem K. 16. 
•MpuoHem K. 20, pnohom  K. 24, pojodyaozo pierzyny K. 10, 12, 13, 
16. p o d n szk i K. 3, 3*5 , I 4; pierzyny 2 m. długie, 140 om. szerokie Ł  13, 
K. 14*70, K. 17-80, I K. 21.—; poduszk i 90 om. dłaęla 70 em. szerokie K. 4*50, 
K. B. i 5*70; piernaty z silnego gradlo w pasy, 180 em. długie 116 cm. szerokie 
12, 12*80, K. 14*80. Wysyłka za pobraniem począwszy od K. 12 franoo. Wymiana 
dozwolona — za nieodpowiednie zwrot pieniędzy. Wyczerpujące cenniki dermo

I optatnle.
S. BENISCH w Deschenltz. Nr. 865- Czechy.

Cukiernia

K raków  ul. D ługa Nr, 12
Poieca na sezon wiosenny s o k  G re n a d ł-  
n o w y , butelka a/« Utrą 2.50 przy odbiorze 
trzech butelek franco opakowanie 1 porto 

uskntecznta się odwrotnie zamówienia.
490 10 3

=  P r e n ir m in i ł  s s
najtańsze ilustrowane czasopismo

„Polskie UniversumH
PoiwmJ 1000 llu8traoy‘ rooznle

iTeBumerata rocznie wynosi KJ5. półrooa. 2*50 
Adres Redakcyi I Administracji: Lwów, 

u. Lenartowicza 1. 9.

Za 6 kor.
beczułka 6 ksr. brutto znakomite] BRYNDZY 
DESEROWEJ wysyła za zaliczką fabryczny 
et ład serów Braci Rolnicklch. Kraków Wie- 
opole 7/M. — Cenniki różnycn serów na żą­

danie darmo i opłatnie. 366' 50-10

KBAKÓW
ul. Dunajewskiego I. 6 L & G. KADEN K R A K Ó W

ul. Dunajewskiego I. 6
Ul. uunttjewa*i«>u« i. »* v  _  ______________ _____

T O W A R Z Y S T W O  A K C Y JN E  W  K R A K O W IE
fioaeralno zastępstwo wszystkich zjednoczonych fabryk eoromieznych w Austryl poleca:

RURY KAMIONKOWE wewnątrz! zewnątrz glazurowane, 
wraz z wszystklemf częściami fas o nowem i, potrzebnemi 
do k&nalizacyi w szczególności: spody, wpusty i stu­
dzienki kanałowe. -  POSADZKI KAMIONKOWE i hay 
fajansowe na ściany, —  PIECE KAFLOWE doseniowel 
gładkie w najroamajtsaych kolorach, WAPNO SKALISTE 
z własnych wapienników w Rząsce koło Krakowa, 

i G1 innej Na wary i kolo Lwowb.

CIPS MURARSKI z własne] fabryki, w Glinnej Na wary i 
; kPRAWĘ FASADOWĄ „Terrabo^a* 9 wft snej fabryk' w 

'.rze8Eow’cacb, CEMENT PORTLANDZKI, wapno hy­
drauliczne m urarskie i fasadowe, papę dachową, 
tergzowy, karbolineum, dachówki i wszelkie w rrohy 
betonowe, FARBY CHEMICZNE i ziem ie  z y 

fabryki farb w Krzeszowicach

Nakładem Spółki komandytowej włażcłoiaii „Głosu Narodu”,

.  ■ ■ ■ ■ ■ ■ A ,  ■ ■ ■ ■ , ,  n  ■ ■ ■ ■ ■■ — ____________________________________________________________ ____
Wydawca i odpowledałaloy rodaktor Jan Matyaaik. Drukarnia „Głosu Narodu” w Krakowie, u l  św. Tomasza L. 35, pod zarządem J. R D obrzrńfkl go.


